Dzisiejsze ABC z dodatkiem (razem 12 str.) kosztuje 10 gr. 


Pelna tabela lolerii ma sír. 4-ef 


10 gr. 


Nr. 268 A 


NOWINY CODZIENNE 


w 


10 gr. 


„NA KOSZTY, KTÓRE PO NIOSŁA 


GMINA CELEM 


USUNIĘCIA ZDRAJCY MUSI ŁOŻYĆ KAŻDY". 
(Choszen Hamiszpał S$ 163, art. 1). 


TE EAE NÓ OE ZI. 
Warszawa, niedziela 11 września 1938 r. ! 


Rok XLII 


UŁATWIAMY RODZICOM 


Kłótnia w rodzinie sanacyjnej 
wpływa bardzo poważnie na za- 
chmurzenie sanacyjnych horyzon- 
tów wyborczych. I tak w lojalnej 
walce wyborczej szanse są nie- 
wielkiez a tu w dodatku niedawni 
najbliżsi przyjaciele czynią sobie 
wzajemnie psikusy. 


NIEZGODA 
W RODZINIE 

Niezgoda w rodzinie odwleka 
rozpisanie wyborów  samorządo- 
wych. Ale zbliża się fatałny dzień 
1 października, do którego to ter- 
minu muszą być rozpisane wybo- 
<cy-wotrzech największych mia= 
stach Polski: w Warszawie, Łodzi 
i Poznaniu, 


BOŻKOWIE 
SANACYJNI 
To też do pomocy wezwano 
wszystkich bożków sanacyjnych. 
Pik. Sławek grzmi ze swego Olim- 
pu, którego rolę w okresie letnim 
spełniała Jurata. Płk. Koc klaj- 
struje i rekonsoliduje. Płk. Matu- 
szewski wykazuje inicjatywę i na- 
radza się z Szymonem Luandauem. 
Płk, Matuszewski wyszukuje kom- 
promisy i fortele. Nie wiele to 
wszystko pomaga. Kłótnia w ro- 
dzinie trwa. 


LISTA GOSPODARCZA 
Wreszcie na Olimpie sanacyj- 
nym uradzono. Jeśli nie można 
zrobić zgody politycznej, wystaw- 
my listę gospodarczą. Jeśli da to 
jakie sukcesy, to wtedy zacznie 
się kłótnia, kto będzie zbierać plo- 
ny polityczne. Ale narazie trzeba 
się wziąć do siejby wyborczej. 
Powiedziano. Zrobiono. W pole 


przedwyborcze wyruszyli mężo- 
wie wytrawni i doświadczeni. 
Przystąpiono do tworzenia bez- 


partyjnych komitetów gospodar- 
czych. A więc trzeba utworzyć ko- 
mitet kupiecki. Bezpartyjny a 
jakże! Trzeba stworzyć komitet 
robotniczy, urzędniczy, wolnych 
zawodów i będzie lista bezpartyj- 
na gospodarcza pierwsza klasa. 


TOWAR NIE 
PIERWSZEJ KLASY 
Ale i na tej drodze nie wszyst- 

ko idzie po maśle. Pomniejsi dzia- 
łacze ociągają się, zwlekają — 
czas nagli. Są inni dzirłacze, za- 
wsze gotowi do usług np. w ku- 


Pochmurno . 
i deszcze 


Przewidywany przebieg pogody w 
dniu 11 bm.: W dzielnicach połu- 
dniowo - zachodnich pochmurno i 
deszcze. Na pozostałym obszarze sto 
pniowe pogarszanie się stanu po- 
gody. Temperatura bez większych 
zmian. Wiatr w południowo - wscho 
dniej połowie kraju słaby z kierun- 
ków południowo - wschodnich, poza 
tym umiarkowany, porywisty z kierun 
ków połnocno - zachodnich. Podsta- 
wa chmur niskich, obniżająca się 
ku południowemu zachodowi do 
200 m. 


zakupy dla 


Decyzja sanacylnego Olimpu 


Pod gospodarczy i bezpartyjny płaszczyk 


Społeczeństwo chce piebiscytu 


piectwie p. Mierzejewski, ale to 
już nie jest towar pierwszej klasy. 

Ale dajmy na to, że wszystkie 
przeszkody są przezwyciężone i 
mamy ustrój tak bezpartyjny, jak 
samo BB, a tak gospodarczy, jak 
samorząd gospodarczy. To i tak 
jeszcze nie wszystkie przeszkody 
zdobyte. To lista bezpartyjna, go- 
spodarcza lista musi wygrać bój 
z listami politycznymi. Nie jest to 
bieg łatwy do wygrania. Mało się 


zamawiać można: 


m. 1. 


15 


BLANKIETEM PKO Nr. 


godziny 7.30 rano. 


Prasa żydowska i socjalisty- 
czna od jakiegoś czasu chwy- 
ta się sposobów iście niespo- 
dzianych. W walce z „faszyz- 
mem“, 
obdarzyli wszelki nacjonalizm 
bez wzglęcu na jego zasady i 
przejawy, W zwalczaniu wszy 
stkiego, co żydom i marksiz- 


Prenumerate AB 


esauny 


którą to nazwą żydzi | 


listę bezpartyjną, choćby nawet 
pod protektoratem  sanacyjnego 
Olimpu. 


PLEBISCYT 

A tu tymczasem społeczeństwo 
uważa, że wybory powinny się 
odbyć pod hasłami politycznymi. 
Przekonanie takie panuje we 
wszystkich środowiskach politycz- 
ER Społeczeństwo jest przeko- 
nane, że nawet najlepsi wybrańcy 


znajdzie amatorów stawiania na w dzisiejszych warunkach nie zro- 


OSOBIŚCIE LUB PISEMNIE w Kantorze ABC, Nowy Świat 


TELEFONICZNIE 224-50 lub 309-32. 

WPŁATĘ PRENUMERATY us kuteczniać można: 
OSOBIŚCIE w Kantorze ABC Nowy Świat 15 m. 1. 
PRZEKAZEM POCZTOWYM pod adresem Kantoru ABC. 
234 00. 

PRZEZ ROZNOSICIELRĘ (za pokwitowaniem). 
PRENUMERATA ABC KOSZT UJE MIESIĘCZNIE: 

zł. 2.30 bez premii, zł. 3.30 z premią (dzieła Sienkiewicza). 
DORĘCZANIE ABC w Warszawie odbywa się najpóźniej 


do 


nalizm zostaje oparty na kul- 
cie czystości rasy, przyczym Z 
lego postulatu czyni się coś W 
' rodzaju nowej religii. 

Mówmy wyrażnie. Nikt nie 
będzie uważał za rzecz w p°- 
rządku małżeństwa między 
| człowiekiem białej rasy, a mu 
rzynką. Nie ma w tym nic 


na 5 rał na bony Tow. Handl. 


mowi zagraża, posługują się | sprzecznego z religią katolic- 
coraz chętniej argumentami, 'ką, ani z powszechnością Ko- 
zaczerpniętymi z oświadczeń  ścioła. Nie ma też tej sprzecz- 
papieskich i z oświadczeń do ności, gdy nie dopuszcza się 


stojników Kościoła. 

Jak wiadomo, w narodo- 
wym socjalizmie niemieckim 
biorą górę dzisiaj czynniki 
zdecydowane na walkę nie 
tylko z Watykanem, jako in- 
stytucją ziemską, ale z religią 
Chrystusową i zasadami nau- 
ki katolickiej. Niemiecki ra- 
sizm, to doktryna pojęta mate 


rze w przeznaczenie, którego 
człowiek nie może zmienić 
nawet największym wysiłkiem 
Rasizm, pojęty tak, jak głoszą 
| dzisiaj Niemcy, to nie stwier- 
dzenie dziedziczności cech psy 
| chicznych w człowieku, ale po 


RK PL——Lom—M RA ZR NN WO AZ ŻA Z Z O 0 Z Z AA 0 ANNO W O R 


myślenie człowieka, jako przy 
rodniczego wyłącznie produk- 
tu rasy. W ten sposób nacjo- 


rialistycznie i oparta na wie-, 


| do tego. by Polacy i żydzi po- 
,bierali się między sobą i gdy 
nie ma się zaufania politycz- 
nego do mieszańców. Tak sa- 
mo nikt przecież nie powie. 
by okazywanie braku zaufa- 
nia politycznego mieszańcom 
polsko - rosyjskim, czy polsko- 
niemieckim, gdyby taka rzecz 
miała miejsce, było sprzeczne 
z zasadą powszechności Ko- 
ścioła. Walenrodyzm bowiem 
się zdarza, a u żydów — jak 
uczą dzieje — bywa bronią U- 
lubionąa. Sprzeczność zachodz! 
łaby dpiero wtedy, gdyby ka” 
Aolików, pochodzących z mał- 
„żeństw mieszanych, traktowa- 
|no w życiu religijnym gorzej. 
i niż innych. 

Nacjonalizm, głoszący nową 


młodzieży szkolnej 


bią z dzisiejszego samorządu pra- 
wdziwego samorządu. I dlatego 
uważa dzisiejsze wybory samo- 
rządowe za plebiscyt polityczny. 
W tych warunkach widoki listy 
gospodarczej nie są nadzwyczajne. 


WALKOWEREM 

Lista bezpartyjna ma jedną 
szansę. Ludzie, jak ludzie, są o0- 
mylni. Ludźmi są ci, którzy zgła- 
szają listy polityczne. Mogą przy 
| skłądaniu list popełnić szereg nie- 
| formalności. A wtedy lista bez- 
, partyjna walkowerem osiągnęłaby 


«. porywający sukces. Niestety, ta- 


c 


kie wypadki nie zawsze chodzą 
po ludziach, nawet, kiedy im się 
| pomaga. 

EEWEWETEWSEN | 


KUPIEC POLSK 


Zielna 50 
tel. 310-11 


Liga Narodów oświetia koniukturę 


Wydatki na zbrojenia 


czynnikiem dodatnim 


GENEWA, 10. 9. Świeżo opubli 
kowany nowy numer „Przeglądu 
Ekonomicznego Świata“, opracowy 
wanego przez Ligę Narodów, wy- 
raża przekonanie, że w ciągu naj 
bliższych paru miesięcy zostanie 
wyświetlone, czy obecna popra- 
wa na giełdach amerykańskich 


jest tylko przejściowa, czy też 
przełamie depresję na całym 
Świecie. 

Porównując obecną sytuację 


gospodarczą Świata z sytuacją w 
1930 r., pismo konstatuje istnie- 
nie szeregu czynników, przema- 
wiających za poprawą, ale zara- 
zem istnienie wielu elementów, 
które w 1930 r. nie istniały wca- 
le, albo tylko w małym stopniu, 
obecnie.zaś hamują poprawę.. 


Do czynników dodatnich „Prze 


glad“ zalicza: 1) duże wydatki 
na zbrojenia, które podtrzymują 
ożywienie gospodarcze, 2) duże 
rozmiary płynnych rezerw banko 
wych oraz niski poziom stopy pro 
centowej, 8) wzmożone zapotrze- 
bowanie na nowe inwestycje prze 
mysłowe w U. S, À., 4) uchylenie 
— w wyniku zahamowania mię- 
dzynarodowego obrotu kapitało- 
wego — niebezpieczeństw, zwią 
zanych z nagłym przerwaniem do 
pływu kredytów zagranicznych, 
5) względną liberalizację polity- 
ki handlowej St. Zjedn. 


"W. CZĘSTOCHOWIE 


„ABC“ można zaprenumerować 
u p. Władysława Machnowskiego 
ul. Ślepa 5 m. 18. 


Prezydent Roosevelt wyjaśnia: 


Nie ma wspólnego irontu 


| Stanów Zjednoczonych z Anglią i Francją 


| NOWY JORK, 10. 9. W związku| opinii publicznej przy zbliżających 


z pewnymi informacjami 
wymi, pozwalającymi 


wać udział Stanów Zjednoczonych karzy : $ 
w europej-| Parku, stwierdził, iż Stany Zjed- 


od- | noczone nie są związane żadną u- 


w regulowaniu spra 
skich i z uwagi na możliwe 


praso- | Się wyborach. Prezydent Roose- 
przewidy- | velt, przyjmując wczoraj dzienni- 


amerykańskich w Hyde 


dźwięki podobnych informacyj w| mową z t. zw. demokracjami eu- 


nacjo- 
nalizniem przesadnym i nie 
może się zgodzić z nauką kato 
licką. Ale to nie wyczerpuje 
form nacjonalizmu przesadne 
go. 

Również nacjonalizmem 
przesadnym, nie dającym się 
pogodzić z katolicyzmem, jest 
stosunek do własnego narodu, 
czyniący zeń dobro nadziem- 
skie, i głoszący zasadę: cel u- 
święca środki. Zasada taka w 
postępowaniu jest jaskrawie 
nie zgodna z etyką katolicką. 
Ona to sprawia, że nienawiść 
do wrogów narodu staje się u- 
czuciem przemożnym. Niena- 
wiść, wyrosła z przywiązania 
do własnego narodu, jest tak 
samo niekałolicka, jak każda 
nienawiść. 

Nacjonalizm prosty — to mi 
łość do własnego narodu, rów 
nie dająca się pogodzić z nau- 
ką Chrystusa, jak miłość w 
stosunku do własnej rodziny. 
Tylko tak samo, jak czyny, 
wynikłe z miłości do rodziny, 
tak i czyny, wynikające z mi- 
łości do narodu. nie stoją po- 
nad etyką katolicką. Nacjona- 
lizm pozactyczny to tak samo, 
jak nacjonalizm, robiący z kul 


religię, jest oczywiście 


tu narodu religię — nacjona- 
lizm przesadny. 


Ruch nasz 'nie stoi — na- 
szym zdariem — na stanowi- 
sku nacjonalizmu przesadne- 
go. Nie przeczy temu fakt, że 
liczymy się z wpływami dzie- 
dziczności i rasy na dyspro- 
porcje 
człowieka, że potępiamy mał- 
żeństwa. Polaków z żydami. 
których uważamy za odwiecz 


nych wrogów naszego narodu, 


ropejskiini. 

Na pytanie, czy Stany Zjedno- 
czone są moralnie związane z t. 
zw. demokracjami Europy w e- 
wentualnej akcji, zmierzającej do 
podtrzymania Hitlera, prezy- 
dent odpowiedział: włączanie Sta- 
nów Zjednoczonych do frontu 
Francji i W. Brytanii przeciwko 
Hitlerowi jest stuprocentową fał- 
szywą interpretacją dziennikarzy 
politycznych. F 

W konkluzji prezydent zazna- 
czył, iż powołuje się na przemó- 
wienie swoje własne i sekretarza 
stanu Hulla, które ściśle definiują 
zasady, na jakich opiera się poli- 
tyka zewnętrzna Stanów Zjedno- 
czonych. 

Słowa prezydenta Roosevelta są 
szeroko komentowane przez prasę 
nowojorską, która stwierdza, że 
prezydent sprecyzował ponownie 


duchowe i fizyczne politykę zagraniczną Stanów Zje- 


anoczonych, ponieważ wrażliwość 
opinii amerykańskiej, zwiększona 
wskutek pewnych informacyj eu- 
ropejskich, mówiących o pomocy 


że wreszcie ie lub tamte naro | amerykańskiej, zwraca się prze- 
|dy uważamy za naszych przy- ciwko angażowaniu Ameryki w 


jaciół, zaś te i tamie za na- 


sprawy Europy, co nie leży w 


szych wrogów, z którymi pro- |Zamiarach polityki , zagranicznej, 


wadzimy polityczną walkę. 

A żydzi niech pamiętają, że 
w katolickim średniowieczu, 
kiedy to nauka Chrystusowa 
była powszechnie otaczana 
czcią w życiu publicznym, oni 
właśnie nie posiadali nigdzie 
w Europie praw politycznych. 
Prawa ie nadała im rewolu- 
cja francuska, która równo- 
cześnie głosiła bezbożność i 
na ołtarzach zbezczeszczonych 
kościołów sadzała nagie dziew 
czyny, jako symbole bogini 
Rozumu. 


u 


Tadeusz Gluziński 


ustalonej przez Roosevelta i Hulla. 


Kongres Misyjny 
w Poznaniu 
Na mający się odbyć w dniach 


13 i 14 września Ogólnopolski 
Kongres Misyjny w Poznaniu, 
zapowiedziłi swój przyjazd Ks. 


arcybiskup Jałbrzykowski, Ks. Ks. 
biskupi Przeździecki, Okoniewski * 
i Wetmański, 

W .dniu 18 września o godz. 
11-tej, odbędzie się wielka mani- 
festacja uczestników kongresu 
przed Pomnikiem Wdzięczności. 
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TEATR NARODOWY: Punkt. o 
8-e] wiecz. .,Zielony ` trak". 


TEATRLETN]I: Dziś o godz, 8 
przezabawna © komedia „Kłopoty 
Bourrachana* 


TEATR POLSKI: Codzień świeżo 
wystawiona komedią Devala „Sub 
retka“ ze $tefaną Jjarkowską w roll 
tytułowej. i 

TBATR MALY: „Pani 
Birabeaa, 

TEATR MALICSHIEJ: O godz. 
8.15 wieczorem  kvmęda muzyczna 
„Na fali eteru" P. Leone, L. Bro- 
dzińskiego, Lawiny ~ świętocnow- 
skiego. Graia: Benita, Stojowski, 
Nesterówna, Wierzejewska, Sym, 
Zawistowski. Kielarski, Modrzew- 
ski. Reż. Zawistowskiego, dekor. 
Kurmana. 
OPERETKA „8.15': Dziś premiera 
„„Księżniczki Czardaszki”, i 

TEATR „KAMERALNY: „Zbyt licz 


natura”, 


na rodziną”. 


us" ZIA LZ > 

KINA CHRZESCIJAŃSKIE 

informacja o filmach dozwolonych 
dla młodzieży tel 7.1-25 

AS (Grójecka 56): „Niedorajda* 
z Dymszą i dođatki. aha 

HOLLYWOOD: Bd poniedziałku 
nieczynne . SME AS 
ITALJA. (Wolska, $8i: „lej sebrgńc 
cy. 
JURATA: „Pod żółtą flagą“ 
„Panowie s towarzyutwa*, 

KINO PARAFII SW. ANDRZEJA 
(Chłodna 9): „30 karatów szczęścia” 

KINO ŚW. AUGUSTYNA (ul 
Dzielna 41): „Straszny Dwór“. 

KOMETA (Chłodna 49): ,Symfo* 
nie młodości”, 

MARS: „Złote na ulicy”, 

MIEJSKIE (Hipoteczna 8): 
Wielkiej Wojnie". 

PRAGA: „Tangu Nocturno" i „Le 
karz pięknych kobiet“. 

PRASKIE OKO: „Motyi hiszpań- 
ski", 

ROMA: „Tajemnica Indii”, 

SOKÓŁ: „Więzień królewski“ i 
„Erzej muszkieterowie". 

STUDIO (Chmielna 7): „Arena 
życia”. 

SORRENTO (Krvpskx %4): „Nie 
oddam dziecka” i „Magnolia“, 

ŚWIAT: „Tajny Agent“ i „sylwet- 
kj“. 
C E 
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STARZYŃSKIEGO kt 


Prof. Sorbony paryskiej 
„w Pińsku 


W Finsku bawi profesor wy- 
działu sztuk pięknych Uniwersy- 
tetu paryskiego p. Jacques Che- 
valier. Profesor zwiedza zabytki 
oraz szkicuje szereg fragmentów 
miasta i krajobrazu poleskiego. 


Nowa taksa 


Na podstawie ostatnio wydane 
go rozporządzenia (D. U. R. P. 
Nr. 58, z dn. 11. 8. 38 r.) z dniem 
10 września r. b. obowiązywać 
będzie na terenie całego państwa 


Chmiel — bog 
na Targach 


Bardzo dobre warunki naturalne, 
jak odpowiednia- gleba i sprzyjający 
klimat, wpłynęły dodatnio na roz- 
wój chmielarstwa na Wołyniu. 

Przed wojną stanowiące poważny 
fragment rolnictwa wołyńskiego, 
zniszczone podczas wojny i po Odro 
dzeniu osłabione w okresie kryzysu 
chmielarstwo zaczyna obecnie Toz- 
wijać się znakomicie i camiele wo- 
łyńskie, zaliczające się do najlep- 
szych po lubelskich w Polsce, za- 
czynają z *rokiem każdym zajmo- 
wać coraz znaczniejsze pozycje na 
rynku światowym, gdzie są już do- 
brze znane i cenione. 

Słusznie więc Wołyń nosi nazwę 
Krainy chmielu, miasta jego jak 
Równe, Zdołbunów, Dubno są ośrod 
kami produkcji cnmielu, a w czasie 
zbiorów tego cennego produktu ży- 
znych lasów i czarnoziumów poļu- 
dniowego Wołynia region ten staje 
się atrakcyjny dla kupców i prze- 
mysłowców chmięląrskich nie-tylko 
z całej Polski, lecz i z całej Europy. 
7 Wielka regionalna impreza gospo- 
darcza, jaką są Targi Wołyńskie w 
Równem, ogarnia wszystkie gałęzie 
wytwórczości ralnej Wołynia. Zaś 
wśród owych produkowanych na 
Wołyniu zbóż i roślin o znaczeniu 


Sport w Poznaniu 


Turnie; tenisowy A.Z.$. 
| trwać będzie 
między 13 a 18 b. m. 


W czasie od 13 — 18 września 


na kortach AZS przy uł. Noskow- 


skiego rozgrywać będzie się tur- 


niej*zamknięcia sezonu w grzespo- 


jedyńczej pań, panów, grze mie- 
szanej pań i panów, grze podwój- 
nej parów i grze pojedyczej ju- 
niorów do lat 16-stu i od 18 — 18 
lat./W turnieju brać mogąjudział 
wszyscy tenisiści poznańscy, Za- 
pisz przyjmuje sekretariaj Sekcji 


i| Tenisowej AZS ul. Noskowskiego 


4, Termin zgłoszeń upływa dzisiaj 
w niedzielę o godzinie I8-ej, 


Zawody pływackie 


Na basenie sołackim odbędą się 
dzisiaj o 16-tej ogólnopałskie za~ 
wody pływackie. W kołach spor- 
towych spodziewane są nowe re- 
kordy okręgowe, 


actwo Wołynia 
Wołyńskich 
handlowym, które reprezentowana 


będa na IX Targach Wołyńskich w 
Równem, na pierwsze miejsce wy- 


suwa się właśnie chmiel, będący 
przedmiotem ożywionych stosun- 
ków kandlowych pomiędzy Woły- 


niem i wielu państwami europej- 
skimi i pozaeuropejskim. 

To też rok bieżący przynosi Tar- 
gom Wołyńskim b. ciekawą inowa- 
cję: w ramach tej imprezy, która 
odbędzie się w Równem w okresie 
od 11 do 25 września, znajdą się 
trzydniowe targi chmielarskie, któ- 
re zapowiadają się niezwykle ruch- 
liwie i niewątpliwie będą obesłane 
bardzo licznie. 


are 


3 


wyrabiamy 
W najwyższych gatunkach 


Nowy Świat 46 
e 


otwarto w 


W sobotę w gmachu szpitala 
wojskowego przy ul. 6 sierpnia 
zostałą uroczyście otwarta pierw 
szą polską wystawa szpitalnic- 
twa. 

Aktu olwarcia przez przecięcie 
wstęgi dokenał wiceminister Opie 
ki Społecznej dr. Piestrzyński w 
obecności J. E. ks. kardynała Ka 
kowskiego, dostojników  wajsko- 
wych z ż-gim wiceministrem 
Spraw Wcejskowych gen. Ditwina 
wicaem i ren. Rouppartem na czę 
le oraz śzeregu przedstawieteli 
świata nąnkowego i samorządu 
lekarskiego, y 


pa: romnęzany cb gości. digi 
SĄ 


u 
rzemáwignie prezes ws 


DIŚ 
gaj Męwurzygtwą Szpitalniętwą: 
dr. Orzechowski, który omówił za 
dania towarzystwa oraz waruąki, 

| danją towarz; Z varug 

Okucia budowlane 

i wyroby metalowe 

====m= Warszawa, 


Okucia do 


Sienna 


ADC - NOWINY CODZIENNE 


Tanie leki dla ubogich 


SZKOLNE CZAPKI I odzpaki 
W" PAWEŁ MALAK 


Wystawę szpiłalnictwa 


H. Erydrychewicz 


okien i drzwi wylącznie 


Fabr. B-ciu LUBERT S.A. w Warszawie 


Okucia meblowe, galanteria metalowa 


aptekarska 


polskiego nowa taksa aptekarska, 
„| której ceny obniżone są około 10 
— 15 proc. w stosunku do daw- 
nych.. b 
Ponieważ ostatnio przeprowa- 
| dzona rewizja cen aptecznych 
miała na celu m. inn. uprzystęp= 
| nienie leku ubogiej ludności, 
przeto na mocy tego rozporządźe- 
i nia wchodzi również w życie prze 
| pis dotyczący specjalnie obniżo= 
nej taksy dla ubogich t. zn. 
pharmacopoea pro paupere. 
Taksa stanowi zbiór kilkudzie 
sięciu środków leczniczych pro- 
stych i złożonych, najczęściej u- 
żywanych w lecznictwie. Ceny na 
te Środki określone mzostgły wg. 
cen samokosztu aptekarza. 
Projekt taksy dla ubogich paw 
stał z samorzutnej inicjatywy ap 
tekarstwa polskięga już w 1987 r. 
podczas obrad ogólnego zebrania 
delegatów Pol. Pow. T-wą Fur 
maceutycznego w Krzemieńcu, 
gdy dyskutowane było zagadnie- 
nie zaopatrzenia ludności wiej- 
skiej w leki. Ze strony aptekargt- 
wa była te ofiara na rzacz qbos 
giej ludności, która nie będac ni 
gdzie ubezpieczona, często pozba 
wioną jest 'w ogóle modńości le- 
czenia sie. : E 


| 


| 


Warszawie 


w jakich pracuje szpitalnietwe 
polskie. 
Po akcie otwarcia dastcjnicy 


państwowi i goście zwiedziii posz 
czególne działy wystawy. 


Zradlofonizowanie 
szpitala 

» wS$zpitam Miejski w Poznaniw ra- 

instalował we wszystkich salach 


głośniki radiowe oraz wzmącnia- 
cze, co chorzy powitali z wielkim 


bergów nie, wywierały f 
wpływu na stan zdrowia przeby- 
wającyałi w szpitalu. 


p 


Nr. 5 Tel. 2,57-08 SE 
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Odświeżony „Dar Pomorza” 
wyrusza w podróż na Antylle 


iW tegoroczną podróż Świczebną | zeszłorocznej. — Statek zawinie 
zimową. statek /Bzkolny polskiej | więc do Casablanki w Mafocco 
marynarki handlowej 8/s „Dar francuskim, potym do Las Pal- 
a RM pod komendą mas na wyspach Kanaryjskich, 
kpt. żeglugi wielkiej Kanstante- będących pod władzą gen. Fran- 
go Kowalskiego. Będzie to pierw- co, a następnie uda się wzdłuż 
sze samodzielne dalsze pływanie archipelagu wysp  Antylskich, 
znanych również jako Indie Za- 
chodnie. Tam zatrzyma się na 
Barbados, w porcie Mayagnez na 
Porio-rico, w Cartagenie porcie 
Kolumbii Am. Południowej, w 
szkolnych pływa od 10 lat. Prze- Kingston na Jamajce, a wreszcie 
Szedł wszystkie stopnie oficerskie zawinie do ostatniego etapu tej 
pa kolei, wykazując zawsze duża : podróży, starej stolicy Kuby — 
inicjatywy i doświadczenia. | Santiago. f 
Statek podczas lata SBE 

solidny remont na stoczni gdań-|. Cała podróż obliczona jest na 7 
miesięcy. Wyjazd nastąpi koło 15 
bm., powrót w pierwszych dniacb 
(kwietnia. MY 


nowego kapitana. Kpt, Kowalski 
jeat absolwentem P. Bz. Morskiej. 
Mimo stosunkowo młodego wie- 
ku posiada już duże doświadcze- 
nie, gdyż na samych -statkach 


skiej, gdzie też poczyniono pewne 
przeróbki. A więc zmieniono mo- 
stek, na dziąbie dang nowy zhior- 
nik na wodę, oraz dla kuchni no- 
we płyty stalowe. Qpniżona rów- 
nież szpigąty (otwory odprowa= 
dzające wodę za burtę z wnętrza 
statku), a podniesiono _ vater- 


linię, statek zyskął więc na este- 7 


Skłąd załogi chwilawa jest je- hmuanadi, 


Trasa podróży jest zbliżona de "== r= 


WIEDZ "4 
HER Jalusi | 


szcze nie ustalony. 


ABE sportowe 


Kto walczy z Węgrami? 
Zagadkowa forma naszych reprezentantów 


W dn. 17 I 18 b. m, w Budapeszcie 
rozegrany zostanie pa raz Tamy mię: 
dzypaństwowy mecz lekkoatletyczny 
Polska — Węgry. W 6-ciu dotychczas 
rozegranych spotkaniach ebu państw 
awyciężyli Węgrzy. 

Ną zawody powyższe zarząd PZLA 
wyznaczył następujący skłąd naszej 
reprezentacji: 100 m. — Danowski, 
Zasłona, 200 m. — Duneck!, Zasłona, 
400 m. = lassowski, Mittelstacdł, 
800 m. — (iąssowski, Staniszewski, 
1500 m. — Staniszewski, Noji, 5000 m 
— Noji, Kusociński lub Soldan, 110 m 
płotki — Haspel, Schmidt, 400 m. pia- 
tki — Maszewski, Drozdowski, eztafe- 
ta 100 — 200 — 400 — 800 m.: Za- 
słona, Dunecki, Drozdowski, Qąssow- 
ski, w dal — Marian i Karol Hafma- 
nowie, wzwyż — Kalinowski, Karol 


Hofman, tyczka — Sznajder, Mareiń- 
czyk, kula =- Gierupto, Praski, dysk =~ 
Fiedoruk, Gierutto, oszczep — Gje- 
rutto, Franciszek Mikrut. W rrueie 
młotem, o ile Węgray konkurencję tę 
zaakceptują, walczyć będą Węglar- 
£zyk i Kordas, 

Ponieważ cały szereg ząwodników, 
którzy znależli się w reprezentacji od 
dawna nie startowaio, przetą prey- 
puszczamy, że P, Z, L. A. A 
się tuta] raczej wiara w nazwiska i 
intuicją, niż realnymi. sprawdzianąmi. 
Czy jednak takle sposoby źćstawia- 
nią skladu reprezentacji na tak po- 
ważne zawody sà dóbre, ba wąt- 


pimy. 

Skład reprezentacji i nąsze szanse 
cmówimy jeszcze «obszerniej. w sp* 
cjalnym artykule. 


Na kortach tenisowych 


Para polska wyeliminowana 
Pierwsze wyniki z Forest Hills 


W drugim dniu międzynarodowe 
go turnieju tenisowego na Lido, pa 
ra polska Baworowski =~ Ksawery 


W grze pojedyńczej panów padły 
wyniki: Szigeti — Cejnar 8:6, 8:6, 
Canepele — Bcuthner 6:3, 6:4. 


w Bydgoszczy 

Można zaprenumerować „ABC“ w 

agenturze F. KONIECZNY, ul. 
3-go Maja Nr. 20, tel. 28-89. 


KOSTJUMY gimnastyczne, FARTUCHY szkolne, TECZKI, 


ort i Gim- 


Hoża 29 


Do „ABC* po sprawiedliwość 


Przyszedł góral — Śpiewak 


Fenomenalny talent miodego chłopca 


W marcu h. r. zgłosił się do na- 
szej Redakcji młody góral z Ła- 
wocznego Eugeniusz Jaciów. Mło- 
dy chłopak z zawodu robotnik le- 
śny, przyszedł do Warszawy pie- 
szo, jak mówił wówczas „do 
ABC po sprawiedliwość“. 

Jąciów, syn niezamożnego kole- 
jarza, ma liczne rodzeństwo, zło- 
żone z 9-ciu osób. Jeden z jego 
braci, należąc dą Strzelca, brał 
udział w wyborach i podczas trzy- 
dziestogodzinnego dyżuru przezię- 
bił się i po długiej chorobie zmarł. 
Choroba i koszty leczenia wynisz- 
czyły kompletnie rodzinę. 


Napisalisśmy wówczas, w dniu 
29-ga marca, dłuższą natatkę w 
jego sprawie. Niewiele to jednak 
pomogło. Ledwie udąło się przy 
pomocy czytelników ABC wyży- 
wić dzielnega chłopca i wysłać go 
koleją do rodziny. 


Przy tęj okazji wyszedł na jaw 
wybitny talent śpiewaczy Jacio- 
wa. I temu należy zawdzięczać o- 
becną jego wizytę w stolicy. Przy- 
szedł również pieszo, szukając pra 
cy, błąkał się poczatkowo po uli- 


cach stolicy bez jakiegokolwiek 
oparcia. 

Po otrzymaniy daraźnej pomocy 
i porady znów od czytelników na- 
szego pismą, chłopiec dotarł do 
znawców sztuki śpiewaczej, którzy 


WIADOMOŚCI Z TORU 


Zapisy 


GON. 1. Nagr. 1600 zł. dla 3 l'j st. 
og. i kl. Rystans 1600 mtr; Pegazus 
st, Jordan, Lajkonik M. Bersona. 
Donka st. Lubicz, Ruń II K, i 8. En- 
derów Og?-len S. Szwarcsztajna, Tur- 
cja M. Gawłowiczowaj, Ikaria K. Wo- 
dzińskiego, Elba K. Wodzińskiego, 

GON. 2. Nagr. 1800 zł. dlą 2 1. og. 
i kl. Dyst. 1100 mtr: Novara st. Jor- 
dan, Kirkor II st. Chroberz, Toast Fr. 
Wężyka, Cziczikar L, Schweizera, 
Pull i Diana St. Szwaresztajna, Ar- 
mand st. Nałęcz. 

GON. 3. Nagr. 2200 zł. dla 4 i. i st, 
ag. i kl. Dystans 2100 mtr; Lulu st. 
Jordan, En avant L. Schweizera, Moy- 
| squetaire K. Duchnowskiego, Dal A. 

Tuńskiego, Isołano L., Bukowieckiego, 
Iffet st, Nałęcz. 

GON. 4. Nągr. Fils du Vent. 10.000 
zł. dla 3 |, og, i kl. Dyst, 2400 mtr: 
Escoriaj st. Podhalanka, Witamina T. 
i Kr. Glińskich, Kszyk st. Łochów, 
Złom st, Łechów, Rasa II J. Cichow- 
skiega. 

GON. 5. Nagr. Mokotowska 7090 zł. 


U 
| 


ma dziś 


|dla 2 1. og. i kl. Dyst, 1100 mtr: Sta- 
l sia st. Jordan, Kniąż L. Morzyckiego, 


! Barbaria K. Zieleniewskiego, Ars J. 


Ciechowskiego, 

GON. 6. Nagr. Skoków 7000 zł. dla 
41 ist. ug. i 41, klaczy, Dyst. 2400 
mtr: Habdank W. hr. Pin. I i.own., 
Kitty Vilarg M. Bersoną, Iris st. Dn- 
bicz, Neon st. Krasne, Nolą st. To- 
chów. 

GON. 7. Nazr. 1400 zł, dla 3 1. i st. 
og. i kl, Dyst. 1600 mtr: Jenny L. Mo- 
rzyckiego, Orkan L. Bukowieckiego. 
Harmattan L. Dydyńskiego, Flamand 
J. Cichowskiego, Aza Ś, i H. Karlin- 
ger, Perzeye ut, Michałowo, Paiva I. 
ks. Nauruza, Kulfon bar. Kronenber- 
ga. 

GON. 8. Nagr. 2000 zł. dla 8 l, i st. 
og. | kl. Dyst 2100 mtr: Markiz II st, 
Jordan, japnar L. Morzyckiego, Der: 
wisz III M. Bronikawskiej, Oyiette 
Cherie B. Szwąrcsztajna, Bryzą A 
Wodzifjskiega, Mariąsz Br. Sulejewi- 
cza, Królowa L. J. bar. Kronenberga. 


W Forest Hills rozpoczęły się te» 
nisowe mistrzostwa Stanów Zjedna 
czonych w grach pojedyńczych. 

W pierwszym dniu padły wyniki: 
Kukuijevic (lug.) += Prechaska 
(Bt. Zj.) 7:5, 6:1, 5:0. Hunt (St. Zi.) 
e Tamio Abe (Jap.) 6:1, 4:6, 6:1 


'Tłoczyński. walcząc w pierwszej 
rundzie doubla, pokonani zostali 
przez włoskich tenisistów Quinta- 
valle — Bossi w stosunku 6:4, 0:6, 
2:6, 2:6. 

Z innych wyników notujemy; 
Menzel — Cejnar contra Vido — 
Della Vida 6:3, 4:6, 1:6, 6:3, 6:2. 


Miedziela 


WARSZAWA: 

Na stadionie Wojska Polskiego o 16 
mecz ligowy Warszawianka—Ruch. 

W Alei Niepodległości q 14 wyścigi 
motocyklowe. 

Na boisku Skry zakończenie ro- 
boiniczych mistrzostw lekkoatletycz- 
nych Polski. Początek o 10 i 16, 

Na Wiśle o 16.30 i 14.89 kajakowe 
mistrzostwa Warszawy. Meta przy 
przystani WKS Żaliborz. 

O mistrzostwa ligi okregowej wal- 
czą: Skra -— Fort Bema, PWĄTT 
Orkan, Znicz — CWS, Granat — O- 
kęcie, PZL — Legia. 


NA PROWINCJI: 


W Chorzowie mecz ligowy AKS — 
ŁKS. 

W świętochławicach ecg o wejście 
do ligi Sląsk — Garbarnia, 

We Lwowie mecz ligowy Pogoń — 
Polonia. À 

w Wilnie mecz ligowy Śmigły —— 
Cracovia i trądycyjne regaty na 
Wilii. 

W Bydgoszczy mecz lękkoatletycz- 
ny pań Grudziądz — Bydgoszcz. 

W Gdańsky wielkie polskie zawody 
propagandowe z udziałem W alagiewi- 


czówny, 
ZA GRANICĄ: 
W Budapeszcie finałowy mecz re- 
wanżowy a mistrzestwa Środkowej 
Eurepy pomiędzy Slavia i Ferenc- 


ocenili jego talent, Powstałą nawet 
szlachetna rywalizacja między kil 
koma organami prasy, które chcą 
się podjąć opieki nad nieznanym 
dotychczas talentem. 


Częściowe wyniki gonitw 
z dnia 10 b. m. 


GON. 1. Dyst. 1600 m. Nagr. 1800 GON, 5. Dyst. 1100 m. Nagr. 1800 


W Łodsi — męcz o wejście do ligi 
Union Teuring — PKS i turniej auto- 
mobilowy. M 

W Krakowie mecz ligowy Wisła — 
Warta, mistrzostwa tenisowe okręgu 
i kolarskie misfrzostwa Polski na to- 
rze na 50 km. 

*. SG 


varos, 

W Foret Hills miętrzóstwa teni- 
mins Ameryki z udzialem Jedrpejow- 
skiej, 

W Paryżu Kepel walezy o puchar 
Paryża. 

W Wenecji na Lida startuje Bawo- 
rowgki na międzynarodowym turnie 


Pytamy Jaciowa jak doszedi do| 3 %5 Lolita, ż. Stasiak, 2) Ibis (7), |zł. 1) Rapir, ż Gil, 2% Cziczikar | 
przekonania, że posiada talent | z; pię (24), 4) Iona (109), 5) Rü- | (58,5), 3) Pristilla (35), 4) Horyniec 
śpiewaczy. hezahl (84). Wygr. w 1 min. 40,5 s. | (103,5), 5) Baśka IX (210). Mag III | 


— Ano grałem na fisharmonii w 


w walce o 1 dł Tot. 32 zł, franc. 7,5 


wycof, ze startu. Wygr. w 1 min. 8 


ju tenisowym, 


s. łatwo o 3 dł Tot. 6, franc. 5,5 i7 
zł. Porz. 30 zł. 

GON, 6. Dyst. 1600 m. Nagr. 4209 
zł: 1) En Avant į. Kobitowiez, 2) 
Rakoczy (11,5), 3) Miechów (40>. 
Wygr. w 1 min. 39,5 s. pewnie o % 
dł. Tot. 8 zł. Porz. 21 zł. 

GON. 7. st. 1100 m. Nagr. 1800 
zł: 1) Pontus ż. Nicol, 2) Maiden 
Hannak f14), 3) Honay (28), 4) Sza- 
tmar (28), 5) Partyzant (42,5), 6) 
Pańczatantra (36), 1 min. 8,5 o pó: 
dł. Tot. 28, fr. 14, i 9 P rz. 211. 


Podróżuj 
samolotem 


i 5,5 zł Porządk. 127. i 
GQN. 2. Dyst. 1600 m. Nagr. 2400 
zł. 1) Qrlean, ż. Michalczyk, 2) Tof- 
fi (9,5) i Estrada (26.5), 4) Kabina 
(25,5). Wygr. w 1 min. 39 s. finir 
(szem o pół dł. Tot. 21, franc. 6, 5i 
15,8 zł. Porz. 57 zł. 
GON. 3. Dyst. 1100 m. Nagr. 3000 
zł, 1) Skarb, ż. Gill, 2; Nurmi II 
(87), 3) Grot II (65.5). Wygr. w 1 
min. 8 s. dowolnie o 6 dł. Tot, 3,30 
, zł Porz. 12 zł. 
GON. 4. Dyst. 2100 m. Nagr. 1600 
zł. 1) Parnar, j. Kobitowicz, 3) Tai- 
a jak mówią znawcy, -po odpowie- ROW Lej CR). | 2. 
dnich studiach i postawieniu gio-| syłany o pół dł. Tot. 11,50. tranc. 6 
su na pewno prześcignie Kiepurę. į 6,50 zł. Porz. 37 zł. 


kościele, a przy pracy śpiewałem. 
Od dziecka marzyłem, aby mau- 
czyć się śpiewu. Wykształcenia 
muzycznego nie mam, a gram tyl- 
ko ze słuchu. Teraz w Warszawie 
udało mi się dotrzeć do studio ope 
rowego, gdzie dyrektorzy: Dołżyc- 
ki i Kubik bardzo zachęcali mnie, 
bym się kształcił. 

Jaciów ma rzeczywiście wszel- 
kie dane, aby zrobić karierę śpie- 
waczą. Wysokie „C“ bierze czysta, 


- 


m 


Zawody strzeleckie 
P. B. R. 


W dniu 11 września br. o godz, 
8,15 rano na strzelnicy Bractwa 
Strzelców Kurkowyeh w Szczęśliwi 
cąch odbędą się IV Międzyoddziaąłowe 
Zawody Strzeleckie Pracowników 
Państwowego Ranku Rolnego, 

Na zawody przybędą najlepsze 
zespoły strzeleckie oddziałów Pań- 
stwowego Banku Rolnego z całej 
Polski. 

Konkurencja przewiduje  strzeła- 
nią z karabinką sportowega da tarcz 
olimpijskich oraz strzelanie z broni 
krótkiej (pistolet wojskowy). 


Nile mki 


przęd mistrzostwami 


W Berlinie odbyły się zawody lekko 
atłetyczne pań, w których udział brały 
czołowe zawodniczki niemieckie, «te 
iem wyłonienia repreaentacji Niemiec 
na mistrzostwa Europy. Wyniki natu» 
jemy: 100 m. — Krause 19, lazk, Ku- 
la -— Mauemnayer 13,61 m. zwyń 
— Ratjen 166 cm. - rekord Awiąle- 
wy wyrównany, Dysk — Mauermayer 
46,43 m. 80 r» płotki -- Galius il,7 
sek. 200 m ~- Krauss 25 mek, W dal 
— Praetz 583 em. Oszczep — 
stoors 48,06 m. 4X 100 m, — Kohl — 
Krauss — Albus —- Kuhnel 49 sek, 


mm Rir. 268 


Dbać o zeby 


może obecnie każdy, gdyż 
doskonała pasta 


MARYDONT 


r 


kosztuje tylko BAD groszy za tubę 
Pasta Elixir i proszek Marydont 
chronią zęby, nadają im bia- 
łość, odświeżają jamę ustną 


Jaki totalizm nam grozi? 


o najgorszym wydaniu 


„CZas” 


„Czas“ poświęcił artykuł prze- 
ctwnikom totalizmu. Sam odgro- 
dził się od pomysłów totalistycz- 
nych, lecz zarzuca przeciwnikom 
totalizmu walkę z wiatrakami, 
gdyż próby realizacji w Polsce 
dyktatury i monopolu jednej par- 
tii są — zdaniem „Czasu“ — nie- 
realne. 

„Czaš“ pisze: 

Monopartyjny charakter faszyzmu 
i hitleryzmu przesionił naszym fir- 
mowym antytotalistom rzeczywistość 
poiską. im się wydaje, że u nas rów- 
nież system totalny może być urze- 
czywistniony jedynie przez jakieś 


stronnictwo, pretrendujące do roli 
manopartii. To też cały ich wysiłek 
zmierza ku temu, by zwalczać wpły- 
wy tych stronnictw, które zdradzają 
jakiekolwiek monopartyjne “ ambicje. 
Że ambicje takie istnieją, to przy- 
znajemy. By się o tym przekonać, 
wystarczy przeczytać ostatnią książ- 
kę młodego przywódcy Stronnictwa 
Narodowego p. Jerzego Giertycha, po 
przedzoną przedmową p. Kowałskie- 
go, obecnego prezesa endecji. Z każ- 
dej niemal strony tej książki, która 
nawiasem mówiąc w zestawieniu z 
dziełami starszych działaczy Stron- 
nictwa Narodowego Dmowskiego, 
Rybarskiego czy innych wymownie 


świadczy o upadku intelektualnym 


SZKOŁA TAŃCA 


ARTYSTYCZNEGO 


J HRYNIEWICKIEJ Mokotowska 63 


Wykładowcy: Jadwiga Hryniewicka , 
Zapisy codziennie w Szkole godz. 17—19. 


Baleimistrz Jan Ciepliński. 
Informacje: tel. 10.36-63. 


Nowy d 


- 


Jak donosi agencja Kabel, czynio- 
ne są przygotowania, mające na celu 
zwołanie na jesień do Warszawy zja- 


ziwoląg 


Rada Naczelna Z. I. L. 


zdu Rady Naczelnej Zrzeszenia Inteli- 
geneji Ludowej. 
| Zrzeszenie to liczy 


obecnie kilka 
| tysięcy członków, 


Zydzi a „demokracja poiska” 


Nadzie'e P. P. S. 


Żargonowy „Unzer Ekspres“ 
świetnie sformułował w związku 
z wyborami stanowisko żydów 
wobec „demokracji polskiej", re- 
prezentowanej przez P. P. 8. i 
jej sojuszników. 

żydów łączy z demokracją polską 
coś więcej niż uczucia i sentymenty, 
a mianowicie wspólne interesy. Na 
„fówni z Zydami demokracja polska 
jest żywo zainteresowana w  zwal- 
czaniu faszyzmu i rozwoju Polski de- 


mokratycznej. 
Wspólne interesy. 
jawnie się stwierdza, że i zwy. 
kły, żargonowy żyd tam, gdzie 
lista żydowska nie będzie miała 


Tak więc 


. . [) . [4 

i jej so uszników 
szans, będzie głosować 
mokrację polską". 

Oto dlatego, pragnąc zapobiec, 
by żydzi nie rozstrzygali w wal- 
ce między polskimi obozami poli- 
tycznymi, domagaliśmy się wy- 
dzielenia żydów w osobną kurię 
wyborczą. Niestety podczas de- 
cydowania o ustawach samorzą- 
dowych żaden z'posłów obecnego 
sejmu nie zdobył się na postawie- 
nie takiego wniosku. 

„Polska demokracja“ raduje się 
i liczy na mandaty radzieckie, u- 
zyskane głosami żargonowych i 
eleganckich żydów. 


na „de- 


Sensacyjne pogłoski 


Czy metropolita 


Od pewnego czasu jak donosi 
agencja „Echo“ kursują w stoli- 
cy uporczywe pogłoski o mającym 
jakoby nastąpić ustąpieniu ze sta 
nowiska głowy kościoła prawo- 
sławnego w Polsce, metropolity 


Dyonizy ustąpi? 


Dyonizego. 

Jako następców, pogłoski — ja 
kie z obowiązku dziennikarskiego 
notujemy — wymieniają biskupa 
grodzieńskiego Sawę i archiman- 
drytę Grzegorza Peradze. 


Sensacyjny proces w Tarnowskich Górach 


Bojówkarz 


niemiecki 


sekretarzem magistratu 


Przed sądem w Tarnowskich Gó- 
rach odbyła się rozprawa z powodu 
sensacyjnej skargi Henryka Pawli- 
ka, sekretarza magistratu Tarnow- 
skich Gór, który oskarżył bezrobot- 
nego Ryszarda Sapę o zniesławie- 
nie. 

Swego czasu Sapa wniósł pismo 
do magistratu Tarnowskich Gór, w 
którym utrzymywał, że prawdziwi 
niepodiegłościowcy są bez pracy, 
natomiast członkowie dawnych bo- 
jówek niemieckich i Selbschutz, jak 
np. sekretarz magistratu Pawlik, 
zajmują wybitne stanowiska na 
Górnym Śląsku. 


Pawlik z powodu tych zarzutów 
zaskarżył Sapę o zniesławienie. 

Na rozprawie Sapa przeprowadził 
całkowity dowód prawdy. Świadko- 
wie w dalszym ciągu zeznali, że w 
r. 1921 Pawlik istotnie naieżał do 
Selbschutzu, był członkiem bojówki 
niemieckiej, szykanował polskich 
powstańców, na cmentarzu w Tar- 
nowskich Górach rozbił oddział po- 
wstańców i strzelał do nich. 

Pa przemówieniu stron sąd ogło- 
sił wyrok, uniewinniający Sapę od 
winy i kary. Rozprawa wywołała 
wielkie zainteresowanie wśród Po- 
Jaków i Niemców. 


Ostatnia niedziela na Wystawie Radiowej 


Studio zapow'ada 


Niedziela 11 bm. jest ostatnim 
dniem Dorocznej Wystawy Radio- 
wej w Warszawie. W dniu tym 
spodziewana jest największa fre- 
kwencja zwiedzających. 

Licząc się z tym Polskie Radio 
rozszerzyło program audycyj ze 
studia, chcąc dać możność wszyst- 
kim uczestniczenia w audycjach za- 
powiadających się niezwykle inte- 
resująco. Niedzielny program w 
studio zapowiada się następująco: 

Od godz. 12.03 do 13.00 nadany 
będzie poranek muzyki symfonicz- 
nej w wykonaniu Wielkiej Orkie- 
stry Symfonicznej Polskiego Radia 
od godz. 15.00 do 16.00 i od 16.30 do 
17.30 usłyszymy dwa koncerty mu- 
zyki rozrywkowej; 

od godz. 18 do 20.00 nadany bę- 
dzie „podwieczorek przy mikrofo- 
nie* z udziałem solistów i Małej Or- 


specjalny program 


kiestry Polskiego Radia pod dy- 
rekcją Zdzisława Górzyńskiego. Ja- 
ko soliści wystąpią znakomita pie- 
waczka operowa p. Barbara Ko- 
strzewska w repertuarze pieśni 
polskich, Chór  revellersów popu- 
parny pod nazwą „Dziarskie Chło- 
py“; p. Jawor—skrzypce. p. Chmur 
kowska (wesołe recytacje) i p. Pau- 
luli — ksylofon. Wszystkie wymie- 
nione tu audycje będą transmito- 
wane. O godz. 20.15 do końca pro- 
gramu zostanie powtórzony „pod- 
wieczorek“, ale już bez udziału mi- 
krofonu. 

Aby największa iłość gości mo- 
gła zwiedzić wystawę bilety będą 
sprzedawane na każdą audycję od- 

| dzielnie, a zatem po każdym z wy- 
mienionych punktów programu wi- 
| downia będzie się zmieniała. 


tej partii, przebijają obok dość za- 
bawnej megalomanii tendencje mo- 
nopartyjne. I takie oto enuncjacje 
spędzają sen z Oczu naszych antyto- 
talistów. 

„Czas“ wskazuje dalej na istot- 
ne możliwości totalizmu, mogące- 
go nam zagrozić w najgorszym 
wydaniu. 

Totalizm w Polsce nie może być 
urzeczywistniony po przez monopar- 
tię, bo nie ma Stronnictwa, które by 
było w stanie po stanowisko mono- 
partyjne sięgnąć. Natomiast totalizm 
grozi nam z innej zupełnie strony, 
której nasi firmowi antytotaliści nie 
widzą, aibo też nie chcą widzieć, To- 
talizm w Poisce może być urzeczy- 
wistniony jedynie po przez pozba- 
wiony kontroli system biurokratycz. 
no - totalistyczno - podatkowy. Śtąd 
grozi nep.awdę _niebezpieczeńswo. 

bywatei w Polsce nie będzie po- 
zbawiony woiności przez żadną mi: 
licję partyjną, bo takiej milicji ża- 
dne stronnictwo nie posiada, może 
on natomiast stracić wszelką swobo 
de „działania, wszelką  samodziel- 
ność przez urzędnika administracji 
państwowej, który by się nie liczył 
z obowiązującym prawem i w spo- 
s0b zupełnie dowolny wydawał swe 
zarządzenia, przez poborcę podatko 


wego, któryby przy wymiarze po- | 


datków kierował się nie przepisami 
prawnymi a takimi albo innymi 
względami ubocznymi, wreszcie 
przez rozrost etatyzmu, który by z 
niezależnych przedsiębiorców zro- 
bił uzależnionych od czymników 
rządzących funkcjonariuszy, uzałeż- 
nionych nie tylko w dziedzinie ich 
służbowych obowiązków, ale rów- 
niez w zakresie ich życia prywatne- 
go, działalności społecznej, poglą- 


: dów politycznych, 


Tym razem wywody 
trafiają w sedno. 


„Czasu'” 
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Powiew pięknej przeszłości 


Apel poleśń 
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W Nory 


Realny sukces nierealmych zarmysłćwy 


Norymberga, we wrześniu 1938 r. 

Kongres partii hitlerowskiej w 
Norymberdze, urządzany corocz- 
nie od 1933 roku, a poprzednio, w 
„okresie walki“ z odstępami kil- 
koletnimi, w zależności od istnie- 
jacych wówczas „możliwości tech 
nicznych“ — ma być nie tylko po 
tężną manifestacją polityczną, o- 
raz rzuceniem przez Fiihrera no- 
wych wytycznych dla partii, lecz 
również i historycznym wspomnie 
niem minionej przeszłości, tej hi 
storii partii, bogatej w niezliczo- 
ne dowody bohaterstwa, poświęce 
nia i ofiarności. Historii partii, 
zaczynającej w 1921 r. swą pracę 
z niczego, porywającej się na ist- 
niejące potęgi polityczne i „z pra 
wa“ i „z lewa” i powoli, wytrwało 
ścią i zdecydowaniem kierownic- 
twa, odwagą, ofiarnością i pew- 
nym fanatyzmem swych zwolenni 
ków, zdobywającej coraz więcej 
sił, coraz więcej autorytetu, — i 
wreszcie w 1933 roku władzę nad 
ogromnym państwem. 


OGROMNE WARTOŚCI 


Można więc dziś widzieć wiele 
złych stron w zbudowanym przez 
Hitlera państwie totalnym i trze- 
ba nam w Polsce z dużą ostrożno- 
ścią przyjmować wszelkie ideowe 
sugestie, narzucające się z odręb 
nych swą psychiką Niemiec, — 
ale w żadnym wypadku nie wolno 
zaprzeczać tych ogromnych war- 
tości, tkwiących w historii partii 
hitlerowskiej, nie można nie wi- 
dzieć ogromnego idealizmu i pły- 
nącego z niego bohaterstwa, na 
których zbudowana została dzi- 
siejsza potęga reżimu hitlerow- 
skiego. I dobrze byłoby, by tyle 
idealizmu i bohaterstwa, tyle o- 
fiarności i wyrzeczeń znalazło się 
i w polskich szeregach. 


POWIEW 
PRZESZŁOŚCI 


Ten powiew pięknej przeszłoś- 
ci odczuć można najiepiej Już w 
pierwszym dniu kongresu, w cza- 
sie apelu poległych, zaczynające- 
go uroczyste otwarcie kongresu. 
Sala kongresowa wypełniona Jest 
dwudziestoma tysiącami uczestni 


(Korespondencja 


ków, wybranych z pośród kilku- 
set tysięcy członków partii. przy- 
byłych na tegoroczny kongres w 
Norymberdze. A prócz nich po 
przez głośniki radiowe w uroczy- 
stym tym apelu biorą udział nie- 
zliczone ilości innych Niemców. 
Na trybunie. postawionych jest 
rzędem kilkaset sztandarów par- 
tyjnych, na czele nich póstawione 
są 4 pierwsze sztandary, poświę- 
cone w 1923 roku na pierwszym 
kongresie, mającym miejsce w 
Monachium. Brało w nim udział 
wówczas pięć tysięcy jedynie 
członków  zaczynającej dopiero 
swą historie partii. 


ODCZYTANIE LISTY 
POLEGŁYCH 


Apel poległych trwa czterdzie- 
ści kilka minut! Tyle czasu po- 
trzeba dla odczytania długiej li- 
sty kilkuset członków partii na- 
rodowo - socjalistycznej, padłych 
w walkach na noże, toczonych z 
komunistami, i zasądzonych na 
śmierć przez sądy w Niemczech i 
w Austrii. Listę ich otwiera 16-tu 
narodowych - socjalistów, pole- 
głych w 1923 roku, w czasie nieu 
dałego zamachu stanu, mającego 
miejsce 9 listopada 1923 roku w 
Monachium. Dodanych do nich 
jest w tym roku kilku ogólno-na- 
rodowych bohaterów niemieckich 
z Leonem Schlageterem, zasądzo- 
nym na śmierć przez władze oku- 
pacyjne francuskie w Nadrenii, 
pod zarzutem szpiegostwa. 

A dalej następuje cały szereg 
nowych ofiar, członków oddzia- 
łów szturmowych, poległych przy 
najrozmaitszych okazjach na 
przestrzeni długich lat kilkuna- 
stu. Co roku zwiększała się ich li 
sta, co roku narastały coraz to 
nowe ofiary krwi, zbierając się 
na potężny kapitał moralny, de- 
cydujący wreszcie o zwycięstwie 
w 10 lat po pierwszych poniesio- 
nych ofiarach. 


KRWAWE LATA 


własna „ABC”) 


licznych kampaniach wyborczych, 
toczonych jeszcze na długi czas 
po zdobyciu władzy. Nie było wów 
czas żadnego większego zebrania, 
a nawet i schadzki organizacyj- 
nej, na zakończenie której nie do- 
chodziłoby do starć wręcz i walki 
na noże. Krew lała się w tych cza 
sach bez ograniczeń i gęsto po o- 
bu stronach padały trupy. Dzisiaj 
policzone są one jedynie po jed- 
nej stronie, zwycięskiej dzięki 
większemu bohaterstwu i idealiz- 
mowi swych członków, mających 
pozytywną ideę narodową i nie- 
wyczerpaną wiarę w słuszność 
swego programu. 


WALKA O AUSTRIE 


A po tym przyszedł okres walki 
narodowego socjalizmu o Austrię. 
Tam równie gęsto lała się krew, 
jeszcze bardziej obficie wydawa- 
ne były i wykonywane wyroki 
śmierci. Na odczytanie więc listy 
z 1934 i 1985 roku, trzeba wielu, 
wielu minut. 1936 rok przynosi 


ma Gustloffa, zamordowanego 
| przez żyda Frankfurtera w Szwaj 
icarii, — i kilkunastu jeszcze hi- 
tlerowców, poległych w Austrii. 


„PORÓWNANIE 


Dobrze jest uzmysłowić sobie 
tę żałobną stronę historii partii 
hitlerowskiej, by zrozumieć jej 
późniejsze sukcesy, — a także by 
„oceniać należycie stosunki wewnę- 
„trzno - polityczne w Polsce. „Dy- 
|spozycje”*, kompromisy, komedie 
oficjalnej konsolidacji, — przezor 
ność i rozwaga, oczekiwanie na 
| dogodniejsze okazje, oczekiwanie 
| | = O o wyg 


| Rozmowy 
| z Ukraińcami 


| W tych dniach, odbyła się w 
Łucku dłuższa konferencja po- 
słów W. U. O. (Wołynske Ukra- 
inske Objednanie) z wojewodą 


Najwięcej ofiar przypada na Hauke - Nowakiem. 


„krwawe“ lata od 1931 do 1934 ro 
ku, na okres najbardziej zawzię- 


Na konferencji tej poruszano 
m. in. Sprawy wyborów samorzą- 


tych zmagań się z komunistami w | dowych. 


między innymi nazwisko Wilhel- | 


na „wykończenie“ się przeciwni- 
ków, okłamywanie się wzajemne 
i kroczenie zawsze po linii naj- 
mniejszego oporu, — jakże to 
wszystko daleko odbiega, jakże 
jest małe i śmieszne wobec tej 
długiej, — żałobnej i dumnej ró- 
wnocześnie, — listy poległych, od- 
czytywanej co roku w Norymber= 
dze. 


PRORLAMACJA 
HITLERA 

A po jej odczytaniu nastąpiła 
proklamacja Hitlera. Długa prze- 
wlekła nawet, pewna siebie i a- 
gresywna, jeśli chodzi ó przeciw- 
ników. Ale na jej pewność siebie 
i zdecydowanie dużo było *pod- 
staw z przeszłości A w częściach 
swych histotycznych proklamacja 
ta nawiązywała niejednokrotnie 
|do tego, że ofiarności i bohater- 
|stwu mas organizacyjnych odpo- 
„wiądała odwaga i zdecydowanie 
|kierownictwa partii narodowo - 
,socjalistyczej. 
Nie cofano się przed niczym, nie 
,filozofowano i nie obliczano 
i szans. Zamiarów swych i planów 
nie mierzono realnymi przesłan- 
kami, bo w polityce realna ostroż- 
ność najgorszą jest rzeczą, —i 
| najmniej daje sukcesów. 


| REALNY SUKCES 


| Jakże mało realny był pucz 
, htlerowski w 1923 r., rozpocze- 
|ty bez żadnych „realnych“ szans 
| na udanie 


się i.zakończony po- 
| gromem wylaniem „niepotrzeb- 
nej“ krwi, rozwiązaniem partii i 


| niezliczonymi aresztowaniami. 
Rzeczywiste zakończenie jednak 
tej rozpoczętej w 1923 r. szaleńszej 
walki miało miejsce dopiero w 10 
lat później, zdobyciem przez naro- 
dowy socjalizm w 1933 r. władzy 
w Niemczech. I to był „realny* 
sukces „nierealnych* zamysłów. 
Te wszystkie refleksje nasuwają 
się nam nieodparcie w czasie wy- 
głaszania na trybunie honorowej 
w Norymberdze apelu poległych. 
i Teraz dopiero zrozumieć możemy, 
z czego czerpał swą silą hitle- 
ryzm. 
| St. Kamiński 
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CODZIENNE 


i PRE" 7 2 == 
Fabela loterii 
5 dzień ciągnienia 4-ej klasy 42 Loterii Państwowej 
913 82 32114 227 93 337 97 448 84 768 48 114000 24 181 287 354 90 6071 


1i li ciągnienie 
łówne wygrane 


Stała dzienna wygrana 
padła na nr. 97613 

25.000 zł.: 9195 

15.000 zł.: 138191 17954 

10.000 zł.: 20190 20707 

5.000 zł.: 42362 50537 135508 
147677 150767 

2.000 zł.: 9311 13127 34446 
43480 45198 56690 66234 74235 
74633 80362 86553 101549 130151 
139329 142676 146276 150565 


5.000 


Warszawa, Marszałkowska 121, 


1.000 zł. 5529 14946 17527 19194 
21741 21429 23440 24980 28052 
28251 36954 41126 47094 51213 
52141 53197 70739 79549 92045 
93521 98470 1060929 105134 109274 
109818 126402 128883 136299 
146006 146065 147886 148652 


Wygrane po 250 zi. 


38 65 91 193 96 330 56 458 508 67 
661 739 75 815 46 1027 47 137 27 
318 448 654 872 98 900 2005 71 98 30 
418 38 566 97 773 88 706 72 909 3132 
276 367 70 89 420 74 95 294 681 824 
18 28 822 95 4101 11 325 423 81 529 
65 625 766 903 48 5024 192 254 323 
468 96 539 650 46 49 54 703 931 71 
6044 265 340 49 541 70 828 906 38 83 
1153 58 86 624 767 70 97 36 9048 152 
276 86 451 567 861 10066 187 211 27 
58 672 797 845 52 917 80 11179 286 
396 +93 12194 238 43 85 394 420 29 
564 70 631 13086 122 95 44 292 323 
42 49 468 501 7 77 640 728 63 812 67 
969 69 14093 98 211 322 41 78 606 884 
923 68 15007 188 94 99 247 604 730 
60 86 956 75 16024 207 12 523 24 54 
602 41 59 702 917 17002 32 114 32 52 
239 477 95 589 647 830 53 50 18081 
166 220 427 548 696 711 95 827 67 
19003 62 147 402 521 82 694 768 30 
75 - 

20024 193 209 78 345 464 537 610 
11 761 95 921 49 63 21001 73 561 622 
751 49 85 817 76 958 22241 350 617 
61 710 17 23 849 23020 31 113 48 272 
310 401 16 51 500 664 758 994 24319 
561 624 811 25095 227 39 95 450 5660 
758 85 898 26094 57 236 80 96 33 38 
93 98 516 83 658 797 042.55 77 27087 
188 313 494 598 668 824 BU 84 
28101 207 91 386 465 501 641 730 29 


„10.000 


padło w drugim dniu ciągnienia 
w kolekturze 


J. HAŁADEJOWEJ pod t. 


„SZUKASZ SZCZĘŚCIA 
WSTĄP NA CHWILĘ 


Warszawa, Centrala Nowy Świat 47 
i oddziały 


834 29172 251 364 509 45 83 630 53 
720 800 54 59 966 67 30030 34 66 48 
96 366 498 511 50 618 62 64 82 85 873 
31017 21 38 174 225 4085 34 607 896 


—— ZZ 


a IN 


Sli 


69 99 


446 745 98 811 17 991 98. 
110144 85 212 82 826 32 436 86 
25 11023 108 19 99 250 362 468 
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li! ciągnienie 6 
Główne wygrane > 


Stała dzienna wygrana 20.000 zł. 
padła na nr. 53280. 
75.000 zł.: 82310 
15.000 zł.: 62520 
10.000 zł.: 138543 
5.000 zł.: 79617 


2.000 zł: 1671 6363 8665 12547 
13811 29097 41661 50210 54857 65581 
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144749 146417 150125 152026 153354 
159128 159181 
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kśenszmiemmie 


powstają wskutek złego funkcjo- 
nowania wątroby. Wątroba jest 
filtrem dla krwi. Zanieczyszczona 
krew może powodować szereg roz- 
TA dolegliwości: bóle urtrerycz- 

wzdęcia, odbijania, bóle w wą- 
Eroi, niesmak w ustach, brak ape- 
tytu, skłonność do tycia, plamy i wy- 
rzuty na skórze, Choroby złej prze- 
miany materii niszczą orgamznı i 
przyśpieszają starość, Racjonalną 
zgodną z naturą kuracją jest normo- 


żełciowe 
wanie czynności wątroby | nerek. 
Dwudziestoletnie doświadczenie wy- 
kazało, że w chorobach na tle złej 
przemiany materii, chronicznego za- 
parcia, kamieniach żółciowych, żół= 
taczce, otyłości artretyzmie mają 
zastosowanie zioła _ „Cholexinaza” 
H. Niemojewskiego. Broszury bez- 
płatnie wysyła labor. fiz. - chem. 
Cholekinaza H.  Niemojewskiego, 


Warszawa Nowy Świat 5, oraz ap- 
teki i składy apteczne. 


B. HOFMANN 
ee] 


43) 


-= NIEJAKI 
PAN DE KATT 


Powieść współczesna 


Autoryzowana adoptacja Eugeniusza Bałuckiego. 


Do antykwariatu Fokinga w Amsterdamie, 
no rzeczy pozostałe w spadku po kapitanie Kat Kragu. 


gdzie przechowywa- 
przezna- 


czone na licytację, dokonano zagadkowego włamania. Nic nie zgi- 


nęło. 


Halszka otworzyła depeszę i przebiegła ją oczami. We- 
ninga zawiadamiał o swoim przyjeździe do Amstelkroog. 


„dołożyć wszelkich starań i odłożyć rozniowę siop 
przyjadę jutro weninga.“ 

— Nie, wszystko w porządku — uspokoiła staruszkę. — 
Będziemy mieli gościa z Amsterdamu, 

Wręczyła depeszę kuzynowi. 

Jenny Claasen odetchnęła z ulgą i zapytała: 

— Chyba ten pan u nas się zalrzyma, prawda? 

— Przypuszczam, że tak, pani Claasen. 

— Pewnie! Po co ma się obijać po hotelach, u nas miej- 
sca starczy... No, to pójdę przygotować pokój — dodała i wy- 
sunęła się prędko z jadalni. 

W starym domu rzeczywiście nie brakowało miejsca. 
Dwór w Amstelkroog był znacznie obszerniejszy, niź się wy- 
dawało z zewnątrz. Na górnym piętrze oprócz dwóch izde- 
bek. w których mieszkała Jenny Claasen, były cztery duże 
pokoje: jeden z nich zajęła panna Malinowska — zresztą 
od szeregu la! był wyłącznie dla niej przeznaczony; w dru- 
gim, położonym w przeciwległym końcu korytarza i bezpo- 


srednio nad gabinetem kapitana Kragga, ulokował się Orda, 


pozostałe dwa były wolne. 


Orda przeczylał swój list i chrząknął z zadowoleniem. 
— Przedłużyli mi urlop o całe trzy dni, a moja władza 


nie jest skora do takich grzeczności. 


Swoją drogą mam 


szczęście. 

— O, tak, Heniu — przyznała Halszka. — Z tego powo- 
du mógłbyś mnie poczęstować papierosem. 

— Nie, moja droga — oświadczył stanowczo młody ofi- 
cer. — Ja tobie nigdy nie dam papierosów. 


— Szkoda, będę musiała kogoś posłać do skiepiku. Nie 


uważam, by to było grzeczne z twojej strony. 


— Przecież ty nie palisz, Halu, a w ien sposób rzeczy- 
wiście nauczysz się kurzyć. Zresztą to jest dobre w Amster- 


damie i w ogóle w mieście, ale w tym starym dworze... 
praszam, jeśli użyję mocniejszego określenia... 


prze- 
lecz tu papie- 


ros w ustach młodej kobiety jest po prostu przykrym zgrzy- 
tem. Ostatecznie nie chcę wywierać nacisku, wypowiadam 


tylko swoje zdanie. 


— Przyszedł pan wcześniej, 
jęła panna Malinowska. 


niż przypuszczaliśmy —.pod- 


— Tak, proszę pani — odparł de Katti. — Zrobiłem to 


celowo. 


Szczera odpowiedź zaskoczyła Ordę. 


Popatrzył badaw- 


czo na tego dziwnego człowieka i rzekł: 
— Wiem od kuzynki, że pan chce zasięgnąć pewnych 
wiadomości w związku z listem niejakiego pana Mac Stan- 


tona. Czy to jest ten sam Stan 
ny w Amsterdamie? 

De Katt spokojnie wytrzyma 
rynarki. 


ton, który został ciężko ran- 


, 


ł ostre spojrzenie oficera ma- 


— Sądzę, że ten sam — oświadczył bez chwili namysłu. 
— Czy pańskie właściwe nazwisko jest de Katt? — za- 

pytał następnie Orda ku niezmiernemu zdumieniu Halszki, 
Tym razem de Katt tylko skinął głowa. 


— Tak... 
nazwisko eskatier? 


— Owszem — stwierdził de 


— rzekł przeciągle Orda. — A czy panu jest 


Katt, nie okazując najmniej- 


— Brak logiki, mój kochany! Nie narzucasz mi swojego 
zdania, a jednocześnie nie dajesz papierosa. Ale mniejsza 
o to! Powiedz mi lepiej, w jakim celu Weninga do nas przy- 
jedzie? 

Orda spoważniał. 

— Nie wiem dokładnie. Przypuszczam, że chce areszto- 
wać de Katta., Zdaje mi się, że... 

Urwał nagle. Oboje odwrócili głowy w kierunku okna 
i ujrzeli de Katta we własnej osobie, kroczącego Środkową 
aleją parkową. 

Wkrótce znów przyszła gospodyni. 

— Dobrze, pani Claasen — rzekł Orda. — Proszę go za- 
prowadzić do salonu, zaraz tam przyjdziemy. 

De Katt wstał i sełfylił się w ukłonie, gdy ujrzał na progu 
pannę Malinowską. 

— Proszę bardzo — powiedziała dziewczyna, wskazując 
na drzwi do sąsiedniego pokoju. 

Udali się we troje do gabinetu kapitana Kragga i usiedli 
w kącie przy okrągłym stole. 


szego zdziwienia. — Czy o nim jest wzmianka w liście Stan- 
tona? 

— Nie — przyznał otwarcie Orda. — Natomiast jest mo- 
wa o „Umarłym Człowieku“. 

Nagle de Katt zwrócił się do panny Malinowskiej: 

— Czy mogłaby pani pokazać mi ten list? 

Dziewczyna wstała, zbliżyła się do biurka i oświadczyła, 
zanim Orda zdążył w jakikolwiek sposób jej przeszkodzić: 

— Bardzo chętnie, Ale niewiele pan w nim znajdzie, 

Orda był innego zdania — uważał list za ciekawy oraz 
doniosły w treści i sądził, że Halszka popełniła wielką nie- 
estrożnoś,ć graniczącą z lekkomyślnością. 

De Kalt zwrócił list po przeczytaniu. 

— Uprzejmie dziękuję pani. 

— Pan mówił, że Stanton upoważnił pana do występo- 
wania wobec nas w jego imieniu — podjął Orda. -- Jakiego 
rodzaju jest to upoważnienie? 

— Czy pan należy do spadkobierców, panie poruczni- 
ku? — zapytał de Katt. — Człowiek postronny może się za- 
patrywać nieco inaczej na tę sprawę. iD. c. n.). 


Olkusz nie jest dzisiaj 


stem tak znakomitym, jak w 


mia- [osiągnięć obcych. 


Średniowiecze przyszło do Pol- 


czasach, kiedy czynne były jego |ski z opóźnieniem i trwało w ma- 
kopalnie srebra. I pomimo, że jest !larstwie do lat trzydziestych wie- 


bardzo miły 
rynkiem, otoczonym rzędem bia- 
łych, śmiesznych domków 


i|stał namalowany 


ze swoim wielkim |ku XVI. 


I pomimo, że tryptyk olkuski zo 
około r. 1490, 


grzecznie rozchodzącymi się ulica |nie widać już w nim łamania się 
mi, niema przed sobą wielkiej ro- |starych i nowych form .— ideali- 


li do odegrania. 

Pod względem komunikacyj- 
nym nie leży na żadnej magistra- 
li, a skądkolwiek jedzie 


się do ¡serwowania natury, 


| stycznej, z dworską wytworną co 
dziennością. Adam z Lublina prze 


umiejętność 


niego, to prawie zawsze „Z prze- 
siadaniem'. 

Położony rzeczywiście pięknie 
— piaseczki, laski sosnowe, no- 
woczesna dzielnica willowa t. zw. 
„miasto ogród”, dwa gimnazja i 
nadzwyczajnie uprzejmi ludzie, 
są, poza karkołomnie szybka ro- 
bionymi płotami, pewną atrakcją, 
która jednak nie każdego zmusi- 
łaby do odwiedzenia go. 

Ja pojechałem tam specjalnie 
dla zobaczenia tryptyku w kaplicy 
sw. Anny olkuskiego kościoła. 
Wiedziałem, że jest dobry, i ©o na 
leży do największych fenomenów, 
ostatnim odnowieniem nie zeszpe- 


oienia jednym z najbardziej mo- 
aumentalnych tworów tego typu. 

Na bardzo wysokim poziomie 
zakomponowana kolorystyka i 
dekoracja mówi, że aczkolwiek od 
grywał ściśle określoną rolę użyt- 
kową o charakterze religijnym, 
„— miał w założeniu i wartości 
czysto plastyczne. 

Autor tego piętnastowiecznego 
tryptyku Adam z Lublina był w 
owym czasie jednym z czołowych 
* artystów polskich. Sam malował 
wiele. Wpływ wywierał duży. 
Możnaby z niewielka omylką do- 
patrywać się jego indywidualno- 
ści niemal we wszystkich współ- 
czesnych mu i pochodzących z 
pierwszych lat XVI w., obrazach. 

Należy przy tym uwzględnić 
specyficzne stosunki panujące w 
ówczesnym, średniowiecznym 
Świecie, gdzie osiągnięcie jakiejś 
zdobyczy przez artystę, stawało 
się automatycznie własnością ogó- 
łu bez honorowania „praw autor- 
skich“ w dzisiejszym rozumie- 
niu tego pojęcia. 

Patrząc pod tym kątem na 
twórczość Adama z Lublina, trze- 
ba ocenić wiele jego oryginalnych 
i rzeczywiście głęboko przeży- 
tych pomysłów, które mówią, że 
ani branie typów z natury, ani 
portretowe ich traktowanie, ani 
wzbogacenie i wykorzystywanie 
draperii, jako elementu malar- 
skiego, czy pewne wyidealizowa- 
nie sytuacji nie stawia go bynaj- 
mniej w rzędzie naśladowców 
sztuki fiamandzkiej, niemieckiej 
lub włoskiej. Adam z Lublina był 
autentycznym polskim artystą, 
Sztuka jego jest pelna świeżo- 
ści i bezpośrednieso kontaktu z 
naturą. 

Malarz ten rozporządzając wiel 
kim talentem, natrafił na czas 
świetności sztuk plastycznych w 
całej Europie. Zmusiło go to do 
dociągania swego poziomu do 
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chwytania, ruchu, perspektywi- 
stycznego rysunku i wyrażania 
swoich koncepcyj myślowych i 
czuciowych, w warunkach zwyk- 
łego życia. 

To już nie jest atmosfera wyso- 
kiego napięcia wewnętrznego bez 
żadnych zastrzeżeń i celów ubocz- 
nych. Po prostu inne czasy. Lu- 
dzie nie będą już się gorsżyli, je- 
żeli w obrazie przedstawiającym 
narodziny N. P. Marii zobaczą, że 
służebna pierze w balijce pielusz- 
ki, lub że inna z pękiem klu- 
czy u pasa, miesza na talerzu ka- 
szkę, którą za chwilę będzie kar- 
miła dziecko. 

Są to konsekwencje faktu, że 


siągnęło swój szczyt, że ludzie już 
nie potrzebują ekstraktów w dzie 
łach sztuki religijnej. Grunt jest 
przeorany. Malarz może porozu- 
mieć się z innymi bez nastawia- 
nia uczuciowości na ton najwyż- 
szy. Łagodzeniem pozarealnego, 
surowego idealizmu będzie wpro- 
wadzenie bogatszej formy, bar- 
dziej malarskiego układu i prze- 
mawiającej swoim pięknem kom- 
pozycji. 

Harmonizując idealizm z zupeł- 
nie nowocześnie pojętą malarskoś 
cią, Adam z Lublina jest przed- 
stawicielem najbardziej świetnego 
i radosnego okresu średniowiecz- 
nej myśli. 

Weźmy z olkuskiego 
„Zwiastowanie“. 

Matka Boża przy  klęczniku 
odwraca właśnie kartę księgi, 
którą czyta i jednocześnie od- 
chyla się ku aniołowi. Twarz Ma- 
donny i ruch postaci pełen wdzię- 
ku. Płaszcz dekoracyjnie ułożony 
tak, aby pokazaniem innokoloro- 
wego spodu. powiększyć różnorod 
ność elementów. Anioł o strzeli- 
stych skrzydłach, ubrany w sza- 
ty liturgiczne, jest kompozycyj- 
ną przeciwwagą postaci N. Marii 
Panny. Dla podkreślenia roli Mat 
ki Boskiej autor dał jej jako tło 
dywan, który spelnia jednocześnie 
rolę osi kompozycyjnej, tym wię- 
cej koniecznej, że Adam z Lubli- 
na z całą Skrupulatnością stara 
się utrzymać swoje założenie 
równowagi, osiąganej w tym wy- 
padku przez symetrię. 

Tak więc, dla widocznego za 
murem kościoła odpowiednikiem 
kompozycyjnym jest kredensowa 
szafeczka (!), dla dwu asystują- 
cych Zwiastunowi aniołków — 
klęcznik, dla białej plamy świet- 
nie sfałdowanej sukni anioła — 
ciemna, głęboka plama płaszcza 
Matki Bożej. 

Pomimo tego urozmaicenia 


tryptyku 


i 


kroczył już próg realizmu — ob- | 


„zdawałoby się wprost anegdotycz- 

nego ujęcia jest to jednak w swej 
treści  ZWIASTOWANIE pełne 
subtelnego, wzniosłego nastroju. 
i Wszystkie szczegóły, jak brosze, 
książki, na półkach, ba nawet 
' pantofelki pod klęcznikiem, wpro 
wadzając ożywienie, w stosunku 
„do wagi chwili, żadnej roli poza 
drugorzędnie dekoracyjną, nie 
odgrywają. 

Rozłożenie płam barwnych pra 
wie idealne. Kolory zdradzają wy 
soką kulturę artystyczną, dającą 
się widzieć przede wszystkim w 
takich obrazach, jak „Obrzezanie 
Dzieciątka”, „Hołd Trzech Króli', 
„Zaśnięcie N. Marii Panny“, a 
zwłaszcza w „Rzezi Niewiniątek*. 
Ten ostatni swoim polotem zna- 
cznie wszystkie inne wyprzedza. 
Centralna, wystylizowana i wzo- 
rzysta postać herodowego żołnie- 
rza chwyta odrazu uwagę. 

Dokoła zakomponował malarz 
inne — matek, dzieci i mordują- 
cych je żołdaków. Ponieważ zasto 
sował rytm, a nie wprowadzał 
zbytniego tragizmu i patosu w 
twarzach i gestach, pozostaje wra 
żenie dynamiki, ale nie odstręcza- 
jącej ohydy mordu. 


Zofia Gębarska 


Anglia posiada wiele uniwer- 
sytetów, ale zaledwie dwa uni- 
wersyteckie miasta: Oxford i 
Cambridge, które nie sposób po- 
równywać z innymi europejskimi 
uniwersytetami. Miasta tajemni- 
ı cze, gdzie życie plynie tak samo, 
jak przed pięciuset laty. 

Oxford posiada 21 kolegiów, o 
jednolitym typie. Młody Anglik 
przybywa tu nie tylko poto, by 
(pogłębić swą wiedzę. Stosowną 
wiedzę uzyskują młodzi Anglicy 
już w Eton i Harrow. Pobyt w ko 


|legiach ma zaś z nich uczynić 
gentlemanów. 


ROK 1249 

Oxfordowski uniwersytet to ca- 
łe miasto. Student mieszka w ko- 
legium i prowadzi wręcz mnisi 
tryb życia. Naukę pobiera na wy- 
kładach uniwersyteckich, a w ko- 
legiach wychowują go. Uniwer- 
sytet składa się z 21 kołegiów, z 
których najstarsze jest „Universi- 
ty College“, założone w 1249 r. 
| Najsłynniejsze zaś jest „Christ 
Charge College", Z wieży tego ko- 
legium codziennie o 9 wieczorem 
rozlega się 101 uderzeń dzwonu, 
który przypomina studentom, że 
po tej godzinie nie wolno już wy- 
chodzić. 

Otoczenie kolegiów jest prześli- 
czne. Każde z nich leży po środku 
ogromnego dziedzińca z pięknym! 
zielonymi trawnikami. Jedna tyl- 


przestronnym podwórzu rozrzuco- 
no malowniczo różne budynki i 
refektarze i biblioteki. Stare mu- 
ry gmachów pokrywa dzikie wino. 

W kolegium obowiązuje surowy 
regulamin. Nazewnątrz można 
wyjść tylko przez szeroką obiią że 
lazem drewnianą bramę. Tylko w 
ściśle oznaczonych godzinach moż- 
na odwiedzać studentów. Za każde 
naruszenie regulaminu grożą 0- 
stre kary. Jedyną rozrywką jest 
sport. 


TYLKO 
DO DZIEWIATEJ 
Każdy student mieszka w ma- 
iym dwupokojowym mieszka- 
niu, umeblowanym skromnie, lecz 
wytwornie. Rano zjada w/g przyjż 
tego w Anglii zwyczaju obfite śnia 
danie, następnie l:rnch złożony Z 


ko brama prowadzi na ulicę. Na| 


Na drugim planie widać oddala 
jącą się spokojnie św. Rodzinę. To 
stawia cała scenę na właściwej 
płaszczyźnie, a jednocześnie cha- 
rakteryzuje sposób traktowania 
swoich zadań przez autora. 


Podoba nam się swoboda rysun- 
ku i odwaga w kolorowaniu obra- 
zów. Sprawiają one, że te „mroki | 
średniowiecza” stają się nam nie- 
słychanie bliskie i pociągające. 
Bliskie, bo bliską nam treść poka- 
zują, tak, że jednocześnie z nastro 
jem religijnym otrzymujemy 
wzruszenia estetyczne — ideał te- 
go, co chcielibyśmy w sztuce ko- 
ścielnej widzieć. 


Oczywiście, że nie wszystkie 
obrazy są na jednym poziomie. 
Możnaby wykazać nawet kilka 
zdecydowanie słabych, ale nie 
mogą one przytłoczyć pysznej i 
interesującej całości. 

Dzisiaj nadchodzą podobne do 
tamtych czasy. My  zaczyramy | 
być podobnymi do tamtych ludzi, 
a w każdym razie doskonale tam- 
tych ludzi rozumiemy i im lepiej | 
ich zrozumiemy, tym bardziej | 
świądomie i stanowczo pchniemy | 
koło historii naprzód. 


Uczelnia senti 


Tradycje z przed kiikuset lat rządzą Oxfordem 


chleba, serów i piwa. Podwieczo- 
rek — również w tym samym po- 
koju i dopiero wieczorem o 7 za- 
siada do wspólnego obiadu w wiel 
kiej sali kolegium. Każdy przy 
tem śpieszy się, bo chce wykorzy- 
stać wolny czas do 9-ej na kino, 
lub inne rozrywki. 


Odwiedzanie studentów w kole- 
giach jest dopuszczalne. Przycho- 
dzą tu czasem nawet młode panny, 
ale w tych „klasztornych“ mu- 
rach wolne im przebywać tylko 


fiarą żartu ze strony kolegów, 
którzy „,pizez życzliwość* uprze- 
dzili go, że wieczorem będzie się 
do niego dobijać kilku studentów, 
którzy chcą mu sprawić lanie i 
żeby pod żadnym pozorem nie 
otwierał. 


„PAB CROWLING" 
| 


Po kolacji wychodzą studenci, 
cząsto na t. zw. „pab crowling". | 
Polega to na tym, że studenci za- | 
chodzą po kolei do każdej restau- 
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St. Johns College w mieście 


do godziny 7-ej. Oczywiście, cza- 


sami zdarzaja się i w tej regule 
wyjątki. Pewnego razu jakiś stu- 
dent przebrał się za dziewczynę 
i wszedł do kolegium kwadrans 
przed siódmą. Gdy minęla godzina 
a „dziewczyna“ nie wychodziła z 
kolegium, odźwierny zawiadomił 
dyżurnego urzędnika, który w o- 
bawie o dobrą opiadię zakładu po- 
biegł do pokoju, do którego rzeko- 
mo udała się „dziewczyna*. 
Drzwi zastano zamknięte na klucz. 
Skandal wisiał w powietrzu. Służ- 
ba wyłamała drzwi. Studenta, 
drżącego ze strachu znaleziono 
pod łóżkiem... ale samego. Wkrót- 
ce wyjaśniło się, że stał się on o- 


uniwersyteckim Cambridge 


racji w miasteczku i wszędzie wy- 
pijaja po jednej szklaneczce pi-! 
wa. 

Zdarza się, że któryś student | 


wytrzyma całą „rundę“ i o ozna- ; tam z dyplomem 


czonej godzinie wróci do domu, ale; 
j 


większość zamarudzi na mieście 


eman ów 
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odbywa się zawsze w ten sposób: 
Balers zbliża się do studenta i 
oświadcza z ukłonem: „Proctor 
pragnąłby mówić z  wielmożnym 
panem“, Proctor jest jeszcze bar- 
dziej uprzejmy pyta studenta o 
zdrowie, a następnie o nazwisko 
o nazwę kolegium. Potem odcho- 
dzi ze słowami: „Przyjemnej no- 
cy wielmożnemu panu“. Przeciw- 
ko karze wyznaczonej przez proc- 
tora nie ma odwołania, gdyż pro- 
ctor działa na mocy przywileju, 
udzielonego mu przez parlament 
przed kilkuset laty. 

Czasami jakiś spóźniony stu- 
dent stara się ratować ucieczką. 
Q ile student ucieknie to kara go 
omija, gdyż tak głosi regulamin 
kolegium, ale po drodze wszyst- 
kie bramy są pozamykane i žad- 
ną łapówką nie da się przekupić 
odźwiernych. Kogo w nocy pod- 
czas inspekcji nie zastaną w łóż- 
ku, musi nazajutrz opuścić kole- 
gium. na zawsze. Droga do gen- 
tlemaństwa jest dla niego już bez 
powrotnie zamknięta. 


ANGLIA RZĄDZĄ 
GENTELMANI 


Oxford to uczelnia, gdzie stu- 
dia znaczą mniej, niż dobre wy- 
chowanie, gdzie dbają bardziej o 
towarzyską kulturę i ogładę, niż 
o wiedzę książkową. To oryginal- 
ne średniowieczne miasto leży w 
pobliżu Londynu. Studenci cier- 
pliwie i z humorem wytrzymują 
ostry, niemal klasztorny rygor, 
tymbardziej, że korzystają z dłu- 
gich feryj. NowicjuSzowi trudno 
przyzwyczaić się, ale student dru 
giego czy trzeciego roku uświa- 
damia sobie, że przed absolwen- 
oxfordzkim o- 
twierają się wszystkie drzwi ca- 
łej Wielkiej Brytanii. Anglią bo- 


aż do wieczornego dzwonu. Mu-;|wiem rządzą gentelmani 


szą oni zmykać przed uniwersy- 


Oxford i Cambridge nazywają 


teckirai stróżami, którzy co noc | „oczyma angielskiej duszy“. Te 


obchodzą miasto. Stróże ci nazy- 
wają się „balersami*, prowadzi 
ich zaś specjalny urzędnik, zwa- 
ny  „proctorem*. Gdy proctor 
spotka na ulicy studenta nie po- 
siadającego przepustki, 
kończy się grzywną pieniężną, 
Takie nieprzyjemne spotkanie 


prawdziwe kuźnie przyszłości, ze 
swymi audytoriami, bibliotekami, 
laboratoriami, galeriami sztuki 
kształcą przyszłość Imperium, 
gdyż przyszłość Wielkiej Bryta- 


sprawa | nii, tak samo jak przeszłość, spo- 


czywa wyłącznie w rekach ger- 
telmanów. 
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Jeziora i Puszcza Augustowska 


Jeżeli zadać gdzieś w większym 
towarzystwie pytanie „kto był w 
Augustowszczyźnie?'* przeważnie 
nie otrzyma się odpowiedzi twier 
dzącej. Ot najwyżej ktoś powie, że 
słyszał iż jest tam bardzo ładnie. 
Ale bardzo mało kto sam widział 
Pojezierze i Puszczę Augustow- 
ską. Położony w „Kącie Poiski" 
między granicami niemiecką i li- 
tewską Augustów ze swoim prze- 
pięknym pojezierzem jest ziemią 
doniedawna prawie nieznaną. 
Czymś dla nas bardziej egzotycz- 
nym niż. jakiś zamorsk! kraj. 
Wpłynął na to brak dogodnej ko- 
munikacji i to, że augustowszczyz 
na nie była nigdy umiejętnie re- 
klamowana. 

A przecież obecnie zaledwie trzy 
godziny drogi torpedą dzieli nas 
od „królestwa jezior". 

Augustowskie jest wymarzo- 
nym miejscem: sportów wodnych 
zarówno latem jak i zimą. W lato 
suną cicho kajaki lub żaglówki. 
Zimą z szybkością przeszło 70 km. 
na godzinę pędza po lodowej ta- 
fli boyery. 

Pojezierze Augustowskie skła- 
da się z 7-miu wielkich i całej ple 
jady małych jezior. Z nich naj- 
piękniejsze są Serwy.i dzikie le- 
żące trochę na uboczu jeziora Saj- 
no. Najpopularniejsze zaś jest je- 
zioro Białe, gdzie na półwyspie 

. rozsiadł się pałac Oficerskiego 
Yacht - Klubu, miejsce podpisa- 
nia pierwszych umów polsko - li- 
tewskich. 

Jest tu pewien prym:tywizm. 
Brak może wygód, ale wszystko 
nagradza szczodrze natura pięk- 
nem przyrody augustowskiej. 

Po jeziorach, kanałach i Czar- 
nej Hańczy płyną długie pa- 
sy tratew flisacy przeciągłym 
„hulaaaj”,. podają komendę. Cza- 
sem w szluzie zapieni się woda 
dźwignie ną swe barki tratwę, by 
wyrzucić a 2 metry wyżej na in- 
ne jezioro. Wieczorem ukazują się 
ogromne stada kaczek. Podejśc je 
lub podjechać jednak trudno. Z 
łoskotem skrzydeł zrywa się z wo- 
dy czarna chmura, by opaść o 200 
czy 300 metrów dalej. 

We wrześniu, gdy w odwiecz- 
nej puszczy porastającej brzegi 
jezior zaczną się złocić pierwsze 
jesienne liście zlatują nad jeziora 
dzikie gęsi. Czasem wyląduje na 
nich gość z dalekiej Szwecji czar- 
ny. łabędź, ciekawie oglądany 
przez pogrążone w zadumie żura- 
wie. Czasem spotka się gościa 
jeszcze rzadszego czarnego bocia- 
na. 


* 


Lud augustowski jest gościnny 


zamożny i dumny; Szczyci się 
tym, że nie zaznał nigdy pańsz- 
czyzny. Szlacheckie zaścianki z 


pietyzmem dotąd przechowują sta 
re papiery herbowe i krzywą ka- 
rabelę — pamiątkę po przodkach. 
Po lasach często trafiają się obok 
cmentarzy z ostatniej wojny i ma- 
te prawie z ziemią zrównane mo- 
giły powstańców. Nad Czarną 
Hańczą stoi po dziś dzień koło 
Rządowej Wólki „Dab - Wiesza- 
tiel“, na którym ginęli tragicznie 
bohaterowie walk o wolność Pol- 
Ski. ` 

Bory augustowskie coraz czę- 
ściej widują przybyszów z dale- 


"RE "= "aa > 


nie ma 
tensji do wyczerpania zagadnie- 


Artyku! mniejszy pre- 


nia, któremu jest poświęcony, 
a nawet do jego dostałgcznego o- 
swietlenia. Stanowi on tylko i je- 
dynie skromną próbę ujęcia pew- 
nych rzeczy, a dalej próbę naszki- 
cowania pewnych rozwiązań. Zresz 
tą rozwiązanie, które podaje, nie 
jest własnością autora. 


Wielkość narodu mierzy się 
wielkością jego osiągnięć. Wśród 
nich szczególną wagę, trwałość i 
zasięg posiadają “osiągnięcia w 
dziedzinie kultury. Ekspansja kul 
turalna narodu jest równie ważna 
jak ekspansja polityczna i gospo- 
darcza, a w pewnych wypadkach 
może stać się od nich ważniejsza. 


IMPERIALIZM 
KULTURY 


Narody, które zdołały wytwo- 
rzyć własną, wysoką i wartościo= 
wą kulturę, zdołały dzięki niej 
przetrwać zwycięsko niejedną bu- 
rzę dziejową i oprzeć się wpły- 
wom politycznym narodów sil- 
niejszych nawet liczebnie i militar 
nie, ale kulturalnie niższych. .Pol- 
ska dzięki swej oryginalnej naro- 
dowej kulturze, wytworzonej w 
ciągu wieków historii, zdołała 
przetrwać dwóchset letnią nie- 


wolę polityczną i odrazu stać się | 


gotową do samodzielnego istnie- 
nia. jako niezależne państwo. Za- 
sób kultury wytworzonej przez 
naród polski był większy niż za- 
sób kultury wytworzonej przez 
naród rosyjski a dość znaczny, by 
zrównoważyć wpływ kulturalny 
Niemiec. 


kich stron kraju. Po jeziorach 
płyną łodzie i kajaki z banderka- 
mi wszystkich prawie klubów 
wioślarskich Polski. 
do Augustowa idącą po grobli 
wzdłuż jeziora Sajna coraz czę- 
ściej przyjeżdża auto lub moto- 
cykl. 


Augustowszczyzna została od- 
kr yta! 


I uĘ z roku na rok, coraz wię- 
cej ludzi będzie czerpać z tej kry- 
nicy piękna i zdrowia. Coraz wię- 
cej, bo jeziora i puszcza rzucają 
jakiś dziwny urok na przybysza 
— kto je raz ujrzał, zawsze będzie 
tam wracał. 


Ekspansja kulturalna jest jedy- 
ną ekspansją, która mimo swej 
doniosłości i skutków nie wywo- 
łuje poważnych zadrażnień poli- 
tycznych i nie zmusza narodów do 
absorbowania swych sił w zbroj- 
nym pogotowiu. A osiągnięte przez 
dany naród zdobycze kulturalne 
są niezniszczalne, trwalsze o wie- 
le od przemijających wpływów 
politycznych. To też imperializm 
kultury jest hasłem, które naród 
polski winien umieścić w rzędzie 
swych haseł najgłówniejszych. 

OŚWIATA 

Ekspansja kulturalna narodu 
nazewnątrz mcżliwa jest jednak 
tylko wówczas, gdy cały naród już 
pewien znaczny stopień kultury 
osiągnął. Pierwszym etapem ie 
ekspansji jest więc podniesienie | 
kultury własnego narodu na sto- 
pień możliwie wysoki. 

Rzetelna kultura, przenikająca 
caly naród, nie da się pomyśleć 
bez oświaty. To też całkowite wy- 
tępienie analfabetyzmu jest pod- 
stawowym zadaniem. Jest to jed- 
nak praca, której dokonanie wy- 
maga zasobów finansowych i pe- 
wnego czasu. Stanie się ona zna- 
cznie łatwiejsza, jeżeli nie tylko 
państwo będzie ją wykonywać. W 
pracy tej musi wziąć udział całe 
społeczeństwo pod kierunkiem i 
przy pomocy państwa. Rozwiązać 
można to zagadnienie choćby dro- 
gą rozporządzeń, nakładających 
na pewne kategorie obywateli o- 
bowiązek czynnego udziału w 
pracy oświatowej. 


m 


Wśród nowych książek 


SCENA POLSKA 


Ukazał się pierwszy zeszyt XV-go 
rocznika „Sceny Polskiej" organu 
Związku Artystów Scen Polskich, 
pod redakcją Tymona Terleckiego. 
O wydawnictwie tym pisaliśmy ob- 
szernie przed paroma miesiącami, z 
okazji wyjścia numeru XIV-go. Ze- 
szyt omawiany dowodzi, iż szerokie 
plany, jakie nakreśliła Sobie re- 
dakcja wznowionego wydawnictwa | 
— są realizowane. 

Numer bieżący otwiera artykuł 


L. Schillera p. t. „Obrona opery*, : 


w którym autor stając w obronie 
opery, jako rodzaju sztuki, nie bro- 
ni bynajmniej stanu w jakim znaj- 


duje się on obecnie w Polsce. Boh- , 


dan Korzeniowski w artykule p. t. 
„Bezdomna nauka“ zajmuje się pa- 
lącym zagadnieniem zaniedbania 


teatrologii, jako wyodrębnionej ga- | 


łęzi wiedzy. Krystyna Grzybowska 
zamieszcza studium o Bałuckim, p. 
t. „Tragedia Bałuckiego". Al. Hertz 
snuje rozważania socjologiczne na 
temat „Aktor, jako przedmiot scen 
społecznych", 
pełniają prace: A. Bara (Teatr kra- 
kowski pod dyrekcia Kożmiana), St. 
Koźmiana (0 sztuce aktorskiej Felit- 


sa Bendy—przywotówał do druku M. | 


Rulikowski), |. Śliwickiego (Wsponi- 
nienia z teatru krakowskiego — 
spisał J} Essmanowski). St. Głowat 
kiego (Taniec widowiskowy w śred 
niowieczu i renesancie). 

Obszerne cziały: Mosteriały — 
Teatr w Polsce — Teatr 7a yrenicą 


| 


Dział artykułowy użu- | 


— Przeglądy polskiej i obcej litera- 
tury teatrologicznej oraz czasopi- 
śmiennictwa teatralnego — składa- 
ją się na ciekawą i wartościową 
treść tego numeru. 

Możnaby zrobić jeden tylko za- 
rzut a mianowicie ten, iż redakcja 
„Sceny Polskiej“ udostępnia łamy 
| pisma żydom. Mamy tu na myśl 
| takich współpracowników, jak dr. 
Irena Filozofówna. (Nb. autorka 
dość interesującej pracy p. t. „Pró- 
ba badań psychologicznych nad grą 
aktorską). Jeżeli polska teatrolo- 
gia znajduje się w powijakach, to 
przecież nie powód, aby u jej ko- 
|lebki już pojawiali się żydzi. Wła- 
"śnie „Scena Polska“ jest placówką, 
której zadaniem jest nietylko sku- 
pianie lecz i wyszukiwanie mło- 
dych polskich sił naukowych, pra- 
gnących poświecić się pracy w dzie 
| dzinie teatrologii. 

„DZIKI ZACHÓD” 


PO POLSKU 
Krystyn T. Wand „Krwawy Szlak 


pogranicza". Przeworski, Warszawa 
1938. Str. 386. 

Kit tyn T. Wand „Żółtodziób“. 
Rój, Warszawa 1938. Str. 298. 

Pod pseudonimem Krystyn T. 
Wand ukrywa się młody pisarz pol- 
ski, którego debiutem literackim są 
dwie powieści. Trzeba stwierdzić, 
iż jest to debiut udany. Należy wy- 
razie radość, że polska Beletrysly- 
ka sensacyjna zyskała nową orygi- 
nalną pozycję, ciekawie zapowiada- 
iącej się twórczości. 


Główną zaletą powieści T. Wan- 
da jest ich interesująca, często peł- 
na napięcia dramatycznego treść, 
oraz zwarta. logicznie skompono- 
wana konstrukcja, o umiejętnym 
rozłożeniu efektów narracyjnych. 

„Krwawy szlak pogranicza“ bu- 
dzi pewne zastrzeżenia co do wy- 
boru głównego bohatera, 
jest ni mniej ni więcej tylko zwy- 
kły bandyta, jednak ogólne ujęcie 
świadczy, iż Wand nie lubuje się 
bynajmniej w tego rodzaju charakte- 
rach. Potwierdza to przypuszczenie 
druga powieść — „Żółtodziób“, któ 
rej tendencja i atmosfera moralna 
jest pod każdym względem dodat- 
nią. 

Młodemu autorowi życzymy po- 
wodzenia w dalszej pracy. 

VARIA 

Bronisław Nadolski „Kierunki 
rozwojowe  dziejopisarstwa staro- 
polskiego" 230 str: z tycinami w tek- 
scie. Państw Wydawn. Książek 
Szkolnych we Lwowie 1933, Str, 70. 

Jest to tom IV serii „Kultura pol- ' 
ska i obca“ wydawanej pod redak- | 
cją prof. Kazimierza Harileba. 
Środki, jakimi rozporządza Panstw. 
Wydawn. Książek Szkolnych po- 
zwalają na odpowiedni poziom 
wydawnictw, przedewszystkim pod 
względem graficznym. Również wy 
bór i opracowanie 
się wielce celowe i właściwe jako 
cenne uzupełnienia kształcenia 
m łodzieży szkolnej. 


Piękną szosą | 
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którym | 


tematów wydają ' 


CODZIENNE 


| Pani moda ma glos 


iama Kapelusz czy egipska pir 


Nowości jesienne dla pieknej pani 


Panie niskiego wzrostu mogą 
się cieszyć: w nadchodzącym se- 
zonie będa modne kapelusze o wy 
sokich główkach i sterczących wy 

soko ku górze ozdobach z piór czy 
| raj: kapelusik A la egipska 
piramida i wysokie na 10—-12 cm. 
ap" (najmodniejsze) przy kro- 
| kodylowych pantofelkach — stwa 
| rzają złudzenie, że pani jest wy- 
soka i smukła. A panie wysokie- 
| go wzrostu? No cóż, trzeba będzie 
| przeszukać starannie kolekcje je- 
siennych kapeluszy i znaleźć mo- 
| del o główce tylko dyskretnie pod 
wyższanej. Nie można robić z sie- 
bie wieży Eiffel tylko dlatego, że 


Racjonalne wykonanie budzetu 
oświaty pozwoli niewątpliwie, 
chocby drogą oszczędności na u- 
rządzeniach budynków szkol- 
nych, na zwiększenie ilości etatów 
nauczycielskich, i na rozbudowę 
sieci szkół powszechnych. Ścisła 
kontrola finansowej gospodarki 
samorządów terytorialnycn, zwła 
|szcza w większych miastach, w 
| dzie 
' wątpliwie 


dokcnywania oszczędności, które 
kosztem efektów zewnętrznych 


pozwoliłyby na zwiększenie wy- 
ników ilościowych. 


WIELOSTRONNOŚĆ 
AKCJI KULTURALNEJ 


Praca ściśle oświatowa jest je- 
dnym ze stałych zadań państwa. 
Jest ona już zorganizowana, Usta- 
lona zarówno w ogólnym syste- 
mie, jak i w poszczególnych me- 


todach. Trzeba tylko rozszerzyć 
jej zasięg. Równolegle jednak z 
szerzeniem oświaty i tępieniem 


Ek a niezależnie od 
nauczania powszechnego trzeba 
rozpocząć pracę inną, może mniej 
na tym samym dystansie efekty- 
wną, ale niemniej ważną, —- pra- 
cę nad podniesieniem i utrwale- 
niem w narodzie kultury umy- 
słowej i artystycznej. 

Kultura fizyczną państwo pol- 
skie już się zajęło tworząc Pań- 
stwowy Urząd Wychowania , Fi- 
zycznegó i Przysposobienia Woj- 
skowego. Instytucja ta posiada 
doniosłe znaczenie i może — mi- 
mo swego nieco biurokratyczne- 
go charakteru — dokonać  bar- 

Fir poważnej pracy, jeżeli zajmie 
się szerzeniem rzetelnej 
| haseł politycznych. 

| W dziedzinie kultury 
wej i artystycznej robi się bardzo 


i niewiele. Dziedzina ta nie tylko: 
płu-' 


i leży odłogiem, nie ruszana 
' giem celowej, przemyślanej pra- 
cy, lecz, co gorsza, porasta chwa- 
stami TEH YSG zbędnych. a czę- 
sto wręcz szkodliwych. 


ISTOTA I ZAKRES 


Mówiąc o kulturze, namy ra 
myśli w tym wypadku pewien za 
sób wiadomości zarówno jak i 
kryteriów poirzebnych do orien- 


towania się i oceny zjawisk i prze. 


jawów życia umysłowego i arty- 
stycznego społeczeństwa. w po- 
,trzebach duchowych tego społe- 


|ezeństwa i  niebezpieczeństwa, 
i zagrażających czystości kultury 
narodowej. 


Być może, że tak ujęte pojęcie 
kultury wydaje się zbyt szerokie, 
kiedy mowa o kulturze wsi. 
„Slusznie też można powiedzieć, 
"że dla wsi ważniejsze ješt mini- 
mum oświaty, niż tego rodzaju 
wykwint duchowy. Oczywiście. A- 
le też nikt chyba nie będzie twier- 
dził, że skoro nie stać nas na wy- 
tępienie analfabetyzmu, lub choć 
by tyłko wydatne jegó zmniejsze- 
nie. to nie wolno ram myśleć o 
„laksusaeh* — o Krzewieniu aż 


"kultury. Rzeczy te moża zć 50- 


bą pogodzić. 


Istnieje w Polsce Organizacja | 
St G. |ruchu muzycznego. Czy dowodzi nigdy w sensie handlłowy.n. 


zinie oświatowej również nię 
ujawniłaby możność | 


kultury rałby wszelkie jednostkowe poczy 


| nania w dziedzinie przemysłu ar- 


fizycznej z wyeliminowaniem 
wszelkich czynników służących | | 
propagandzie koniunkturalnych ` 


umysło- , 


| uporządkowanie licznych dziś, a 


są najmodniej- | ioczków zebrany w górze jaknaj- 
wyżej) pozostają odsłonięte, Ron- 
|do z prawej strony często podnosi 
się tak wysoko, że przewyższa 
nawet i tak wysoką główkę 
Główka jest stosunkowo mała i 
zwęża się ku górze — często jest 
fantazyjnie spłaszczona lub zagię- 


wysokie główki 
sze... 
W każdym razie modny i utrzy- 
l mujący się wyjątkowo długo, bo. 
od dwóch czy trzech lat kapelusz- 
marynarz czy canotier o płaskiej, | 
zaokrąglonej glówce i prostym | 
hiszpańskim rondzie — nie będzie ! 
już noszony. Kapelusz filcowy, 
jaki włożymy jesienią przypomi- 
na nieco kapelusz tyrolski lub nie- 
duży kapelusik myśliwski: rondo 
jest nieduże, wygięte fantazyjnie 
— odsłania całkowicie lewy pro- 
fil i zsuwa się z tyłu głowy na czo- 
ło aż na prawe oko. Tył głowy i 
cała kunsztowna fryzura (wlosy 
zaczesane wysoko pod górę, pęk 


to, że Polacy są narodem moloma- | 
nów, tęskniących ustawicznie do į 


muzyki? Muzyka jest jednym z 

naj e e 2 tà eoem. Przystraja ją TA 

r e ot jej wymaga też SF wstążki gros grain skórzana 

AB y. klamra (przy kapeluszach wybit- 
Popularny „Ormuz“ krzew NWA 4 4 


i| nie sportowych do kostiumów) 
lub pióro. Modne będą wszelkie 
pióra, lecz faworytem sezonu bę- 
dą pióra strusie. Pęk strusich piór 
nadaje sylwetce pani nieco staro- 
świeckiego wdzięku — dla bardzo 
młodych panienek nie są jednak 
odpowiednie: „młodsze* są pióra 
pospolitej pogardzanej gąski po- 


kulturę muzyczną po całym kra- 
ju. Organizuje koncerty w naj- 
bardziej zapadłych i odległych od 
środków życia kulturalnego miej- 
scowościach, Praca ta daje wyni- 


ki. 
„ORKUŁ' 


Czy nie należało by jej rozsze- 


rzyć? Stwórzmy organizację ru-. kiaBhiete niaknym, Ismena 
chu kulturalnego — wielki „Or- JDE © dosć "M 9 3 
r i „klerem w żywym odcieniu ponso- 
kul". zamiast skromnego „Ormu- 
zu”. p aara pomarańczowym lub zielo- 
NA focztek <= skrorinie:  OF- nym... przy delikainej twarzyczce 


ślicznie wyglądają rajery, tylko, 
że to piórka s; bardżó kosztowne: :* 
Może jednak znajdzie pani tenne 


ganizacja ruchu kulturalnego po- 
djęłaby pracę pionierską. Nie 


tylko w dziedzinie muzyki. Ze-. 7 h z . ENER 
spół odpowiednio dobranych- hit piórka w swoich kufrach i sżufla- 
dBi UBŁAYSWIG | -opiatował 2% dach — w (ym sezonie bardzo się 
padnienia hadające się do jak- PFC RA . 

najszerszej popularyzacji. Z dzie: . Moda jesienno - zimowa zrywa 
dziny nauki literatury, teatru, w tym roku z tradycją skromiut- 
mużyki, a także —— cudziehnego kich ciemnych kapeluszy, które 


„pasowały do wszystkiego”, mo- 
deli, w których co drugiej pani 
było do twarzy. Modny kapelusz 
sezonu 1938/39 musi pcdkreślać 
indywidualność kobiety, być „jed 


życia. Specjalnie wyszkoleni pre- 
legenci dckonywaliby obiazdów z 
odczytami, pogadankami i recy- 
tacjami. Reżyserowie organizo- 
waliby amatorskie zespoly tea- 
tralne, a śpiewacy — chóry. O- 
bok tero teatry objazdowe i ze- 
społy Śpiewacze i muzyczne uka- 
zywałyby cele... szlachetnej vy- 
walizacji amatorom. 

„Orkul* troszczyłby się rów- 
nież o zachowanie i podtrzyma- 
nie oryginalnej twórczości arty- 
stycznej ludowej, regionalnej, we 
wszystkich dziedzinach i popie- 


też o- 
rodzaju 
kultury 


itystycznego. Roztoczyłby 
, piekę nad wszelkiego 
| pomnikami i zabytkami 
rodzimej. 
CZY WARTO? 

Powie ktoś może, iż powstanie 
jeszcze jednej organizacji zwięk- 
szyłoby zamęt i tak już dosta- 
i teczny w tej dziedzinie. Otóż nie. 
„Organizacja ruchu kulturalnego 
|z natury rzeczy wprowadziłaby 


nie do naśladowa- 
nia w linii, pomysłowości wykona 
nia, doborze barw i ozdób... 


nym, jedynym“ 


Filce będziemy nosić w żywych 
| kolorach — cała gama odcieni ru- 
dych, żóltobronzowych i blond, 
kolorów wiśniowych, czerwona- 
wych, wpadających w fiolet, sre- 
brzystych (pięknie wygląda szary 
filc w połączeniu z barwnymi pió 
[rami lub jaskrawą ponsową czy 


|najczęściej oderwanych i skut- 
kiem tego mało racjonalnych po- 
'czynań w tym kierunku. Pewna 
leentralizacja i  systematyzacja 
byłaby w tym wypadku bardzo 
nawet pożądana. Pozwoliłaby na 
| ujęcie jednostkowych czy grupo- 
wych wysiłków w ramy jednolite- 


go przemyślanego systemu, po- szafiręwą wstążką), trochę odcie- 
zwoliłaby na rozszerzenie tych pal zielonych. Czarnych filców i 
| wysiłków. na objęcie nim zarów- | welourów mniej niż w latach u- 
no więcej dziedzin, jak i więk- | biegłych — a jeżeli już koniecznie 


szych obszarów. Oczywiście, na- | chce pani mieć czarny kapelusz— 
leżałoby pilnie strzec takiej orga- |to wypada go ożywić barwnym 
nizacji przed śmiarcionośną |akcentem. Tocziu i turbany do 
biurokratyzację. sukien popołudniowych do ka- 
Zagadńieniem jak zwykle naj- | wiarni, teatru i na brydża — rów 
ważniejszym jest w tym wypadku | nież są .spiętrzone" ku górze, 
kwestia środków materialnych. Jarazów 'ane w pliski, zmarszczki, 
tutaj trzeba sprawę postawić | misterne wyszycia, przystrajane 
twardo: środki powinno znaleźć | piórami lub subtelną waaleczka: 
państwo. Jest to bowiem sprawa j ulubiony materiał na toczki to 
jo znaczeniu państwowym. Nale- | jedwabny matowy jersey. Woalki 
żałoby rozszerzyć w tym celu Fún | beda noszone — mniej niż zazwy* 
dusź KiiKkuty Narsdowej. KRapi- |czaj — w tym sezonie waolka za- 
 tały inwestowane w taką imprezę | krywa twarz aż po brodę, odsła= 
amortyzują się zawsze jakkolwiek | nia iednak boki twarzy i uszy. 
Alinette 


| 
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Diaczego Kazio dostał 


Może minister wstał dziś le-| ważniejsze pozycje skńócone! 
— Natychmiast poprawię — 

zeki dyrektor departamentu z 

przymilnym uśmiechem. 


wą nogą z łóżka, a może na 
prawdę cos było nie w porząd 
ku. Dość, że skrzywił stę. 


To się już więcej nie powtó- 
rzy... 
Referent opuścił gabinet zły 


jak osa. Ustadt przy swym 
biurku. 

A tu wożny. 

= Panie referencie, przy- 


szedł Walenty Młolek. 
— (o za Młotek, u diabła? 
-— Robotnik sezonowy. Pan 
referent obiecał go zatrzymać 
na stałe. 
— Niech się wynosi, pókim 
dobry! Nie mam czasu teraz! 
Wożny wzruszył ramionami 
i zamknął ostrożnie drzwi, 
— ldź pan sobie — rzekł do 
robotnika — Nie ma pracy. 
Walenty Młotek westchnął. 
— Nie ma, to nie ma — po- 
myślał — Trudno. 


skórę? 


skarpetki. 
— Obiad dawaj! Robółkami | 
się nie baw, kiedy mąż głodny 
do domu wraca! | 
Skurczyła się Kobiecina i 
prędko do pićcyka A. | 
wyjmując talerz kaszy. I 
Walenty Młotek zjadł w mil 
czeniu i wyszedł. 
Mtotkowa zaczęła sprzątać. | 
— Ach, nie kręć mu się pod 
nogami! — krzyknęła na szt- 
ściolciniego Kazia. — Skata- 
nie boskie z takim chłopakiem. | 
I bec Kazia w ucho. | 
| 
| 


Dzieciak rozpiakał się, co 


matkę zgniewato jeszcze wig- 
cej. Położyła go na kolanie i 
zaczęła regularnie uderzać w 
t. zw. odwrotną stronę meda- 
lu. 


s 


POD GAZEM 
Albin wraca do domu po sutej 
libacji mocno zakrapianej alkoho- 
lem. Wchodzi z trudem na schody, 
staje przed drzwiami swego mie- 
sżkania i naciska dzwonek. 
Cisza. 
Dzwoni drugi, trzeci raz — bez 
skutku. Zaczyna mówić do siebie: 
— Hm, nikt nie odpowiada. Cóż 
ja teraz pocznę? Może ja nie je- 


(Humoristj 
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W HOTELU 

— Cóż do diabła! — złości się 
gość — Zostawiłem wieczorem do 
wyczyszczenia parę swoich pańto- 
ili, a dziś mam cudze i obydwa z 
tej samej nogi. 

— To straszne! — wzdycha boy 
„a Już trzecia osoba dziś mi to 
mówi... 


OSZCZEDNOŚĆ 


Ulicami Moskwy ciągnie kon- 


|= Nie — powiedział = Dó, 1 wyszedt. 
chrzanu taka robota, panie| Za drzwiami preestał się u- 
dyrektorze departamentu. Ten | śmiechać, 
preliminarz budżetowy jest — Panie radco! — krzyknął 
zły. — Coś pan tu powypisywał? 


— Czemu, panie ministrze? 
Opracowaliśmy według zeszło- 
rocznego. 

— Głupstwa pan pleciesz! 
Reprezentacja za mała! Fun- 


Wsłyd, żeby wyższy 
ministerialny tak 


Bzdury! 
urzędnik 
traktował swe obowiązki! Po- 
prawić mi w tej chwili pozy- 
cje 114 i 115! 


stem sobą? Zaraz... żeby siebie dak s ne 
znaleźć, muszę wrócić do tej knaj- | U": pogrzebowy, Chowają jedne 
py naprzeciwko... go z sowieckich dostojników. Z 

Stacza się po schodach, wycho- | "umu przyglądających się ktoś 


dzi na ulicę i wkracza chwiejniej PITA: | 

do baru. x — Ciekawym ile może koszto- 
— Czy pan nie widział pana Al- | WAĆ taki pogrzeb? 

bina? — pyta gospodarza lokalu. | -- Drogo — odpowiada sąsiad 


sądzę; że'ze 100 tysięcy. 


dusz dyspozycyjny też! Naj-| — Niech pan dyrektor | 
ni EPE Trier |czy omyłkę... 5 

Z pokornym wyrazem twa- | 
rzy radca wyszedł. 

— Panie referencie! — ryk- 
nat, znalazłszy się w swym ga- 
binecie — Proszę do mnie! 

— Na rozkaz... 

— (o to ma znaczyć, panie? 
Ja pana nauczę! Ja pana zre- 
dukuję! Zwykłego budżelu że 
by nie umieć ułożyć! 

— Rzeczywiście, panie rad- 
co.. Stokrotnie przepraszam... 

pzm 


OKO ZA OKO 


z2AKOKNIKIEŃ 


ONIE PRZEGYITG ŁA 


IAI ADE 


RECEPTA 
— Czy pił pan to lekarstwo tak 
jak kazalem t. j. godzinę przed je- 


daszu siedziała pani 


Ale czuł w sobie złość stra- 


szłiwą. 


— Przyrzekł, jucha — ma- 
mrotał — A teraz mu stę coś 


odinieniło. Oj, dolo ty moja! 


W małym pokoiku na pod- 
Młolko- 
wa, cerując pilnie mężowskie 


Darł się Kazio głośno, nóżka 
mi fikał, lecz, naogół biorąc, 


nie wątpił w słuszność wyko- 
nywanego nań zabiegu. 
I pod tym wzgłędem, miał 


rację. Nie ma skutku bez przy- 
czyny... 
ODROWĄŻ 


mi lmm 


| 
— Ależ to pan jęst panem Albi- 
nem! — odpowiada zdumiony go- 
spodarz. 
— Tak? No, to muszę wracać 
do domu, bo tam ktoś się do mnie 
dobija... 


W MARSYLII 
Mariusz i Olivier mają manię 
przesadzania i nabierania się wza- 
jemnie. Właśnie spotkali się u 
| 


ulicy. 3 

— Wyjeżdżasz gdzieś na urlop, 
Mariuszu? | 
— A tak. Wybieramy się z żoną! 
do Londynu. To jest podobno naj- 
bardziej zamglone miasto na świe- 
cie. 


— A gdzież program oszczędno 
ści — woła oburzony obywatel — 
ja za połowę tej sumy pochował- 
bym cały Centralny Komitet i to 
z największą przyjemnością. 

wykwalifikowanych  korepetyto- 

rów, pracowników biurowych, 
felczerow t masażystów poleca 

Społeczne Biwo Pośrednictwa 

Pracy przy Tow. „Bratnia Po- 

moc* S. U. jJ. P. Krakowskie 

Przedmieście 30, tel. 2-77-02, 

czynne codziennie 13 14 

1 18 — 19, soboty 13 — 14. 
oO | 


— 


dzeniem? — Słuchaj, po raz dziesiąty pro 
— Nie, panie doktorze, szę cię zwróć mi dług. | 
— Dlaczego? — Ẹ, nie ma tak dobrze! A iłe | 


— Nie wystarczyło na godzinę. 


razy ja musialem ciebie prosić za- 


— Phi! Ja znam miasto, gdzie 
jest jeszcze większa mgla! 

— Gdzież jest to miasto? 

— Nie mogłem zobaczyć, 


ZAPÓŹNO 


— Czy nie mógłbym pomówić z 
pańskim urzędnikiem Kowalskim. 


WAGONS-LITS(CO 


Światowa Organizatia Podróży 


W ciągu 2 minut wypiłem całe le- nim mi pożyczyłeś? 
karstwo, zresztą nie mógibym na- 
W BANKU | 
Kasjer: Jakto, chce pan zmienić | 
te 100 złotych, przecież one SĄ 
fałszy we. j 
Klient: — Właśnie dlatego chcę | 
y zmienić. 


NA LETNISKU i 
— Pyta pani, czy tu zdrowe po- i 
wietrze? Kiedy tu się sprowadzi- | 
lam to ważyłam załedwie 40 kg. a| 
| a teraz. ważę 95. 
— A oddawna pani iu jest? 
— No ja przyjechałam tu przed ; 
czterdziestoma laty. | 


POWÓD ISTOTNY 
— Kaziu — woła z gniewem 
matka — w kredensie było wczo- 
raj 2 ciastka, a teraz jest tylko 
| jedno. Czy możesz mi objaśnić 
dlaczego tak się stało? 
— Prawdopodobnie dlatego, że 
było ciemno i nie spostrzeglem 
drugiego — odpowiada Kazio. 


| POPRAWA 


wet pić calą godzinę, bo chyba- 
bym pękł. 


PRASA WIE LEPIEJ 

— A na Czerwonym Płacu to- 
warzysz był? — pyta mieszkaniec 
Moskwy znajomego z prowincji. 

— Bylem. 2 

— A widzieliście tam 20-sto 
piętrowy drapacz chmur? 

— Jaki tam drapacz. Właśnie 
wracam Stafńtąd i nic podobnego 
nie widziałein. bujda. 

= Ihm, odrazu widać, że towa- 
rzysz nie czytuje naszej prasy. 
owdksiGe "= WAM 


UPRZEJMOŚĆ 


— Jak synek szanownego pa- 
na? Czy wyleczył się już z klep- 
tomanii? 

— Nie, ale znać już dużą popra 


rzeczy wartościowe. 


ŚWIADECTWO 
| LEKARSKIE 
«Pierwsza rana jest śmiertelna, 
dwie pozostałe nie wzbudzają ża- 
' dnych obaw. 


—- Moge panu potrzymać tym- 
czasom rewolwer... 
(„Prager Presse'') 


CENTRALA W POLSCE: Warszawa, ul. Krakowskie Przedmieście 42/44 
Sprzedaż biletów kolejowych krajowych i zagranicznych 
FO CENACH NOMINALNY CH 


Sprzedaż biletów LOTNICZYCH NA WSZYSTKIE LINIE 
LOTNICZE 

Rezerwowanie miejsc w wag onach sypialnych i restauracyjnych 

Rezerwowanie pokoi w hotelach i pensjonatach, bez specjalnych 


Po Jestem jego dziadkiem. 
— Niestety, spóźnił 
przed chwilą zwolnił 


mgła była za duża... 


W GENEWIE 


się pan, 
się on u 


Sprzedaż biletów sypialnych Dwaj Amerykanie zwiedzają | mnie na pański pogrzeb. = 
» Sprzedaż biletów okrętowych Genewę. 


MODA 


— Jakto. nie wiesz, czy twoja 


— Dokąd teraz pójdziemy? 
— Może do pałacu Ligi Naro- 


nopłat 
Ubezpieczenie od wypadku 
Ubezpieczenie bagażu 


Wynajmowanie samochodów prywatnych i autobusów 
Załatwianie wiz paszportowy ch | 
Organizacja wycieczek indyW idualnych i zbiorowych 


Organizacja Pielgrzymek 


INFORMACJE BEZPŁATNE!!! 


ODDZIAŁY NA PROWINCJI: 


Gdynia — ul. Br. Pierackiego 7 
Katowice — ul. Dyrekcyjna 9 
Kraków — ul. Sławkowska 12 


Lwów —- pl. Halicki 15 
Łódź -— ul. Piotrkowska 68 
Poznań — ul. Br. Pierackiego 
Stołyce — na dworcu 


MEDOK m 0 rar ko | 


SZKOT VL NOLE 


W Londynie panuje straszna 
mgła. Do taksowki podehodzi 
Szkot. 

— Na dworzec nzkazuje- 

— Dobrze, ale musi tv! pan do- 
płacić 2 szylingi poned tuksę. 

— Dlaczego? 


— Bo muszę zaangażowau, */'3- 
wieka, któryby niósł przed 'uh* 


sówką latarkę. 


— Nie trzeba! Ja sam ją pon o- j 
wę. Teraz przynosi do domu tylko | 5€- 


NARESZCIE 
— Słyszałeś pan, że nareszcie 
ustałono termin odwotania z Hi- 
sżpanii wszystkich ochotników 
cudzoziemskich. 


12 


PRZYTOMNOŚĆ 
UWYEŁU 


— Tato! — wołe mały Wojtek, 
wbiegając do thałupy — krowa 
sąsiada wlazła do naszego ogrodu! 
Co robić? 

— Cicho głupi, nie krzycz — 
strofuje go półgłosem ojciec — 
wydój czemprędzej krowę i wy- 
pedż ją. 


W SĄDZIE 
— Znowu siedzicie na ławie o- 
s '"rżonych. To dlatego; że pierw- 
Szy raz was uwolniliśmy. Znowu 
posz 'ście kraść? 
— Bo potrzebowałem  pienię- 
dzy; aby zapłaćić adwoketowi za 


— Czyżby? a kiedy to nastąpi? pierwszą sprawę. 


-— Zaraz po zakończeniu wojny. i 


dów? żona jest błondynką? 
— Dobrze, a kto tam dziś wy- — Nie wiem, bo ona jeszcze nie 
stępuje? wróciła od fryzjera. 
DEFINICJA NA EGZAMINIE 
— Co to jest geniusz finanso- — Co jest dla nas najoczywist- 


wy? 
— To jest taki człowiek, który 
prędzej zarabia pieniądze. niż ro- 


szym dowodem, że ziemia jest o- 
krągła? 
— Wystarczy spojrzeć na glo- 


dzina potrafi je stracić. | bus. 
C "TEDE" 7 
ZAINTERESOWANIA 


_Bziennikarz: 
Wygrała pari 


— Dzień dobty! 


gra na nuszym konkursie 2000 franków, podróż nAGko- 
ło świata i pitska!.. 


Pani: — A jakiej ras” jest piesek? 


Chcę pierwsży zawiademie pańłą! 


(<-Humorist"*) 
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AEC — NOWINY CODZIENNE 


mua Nr. Z268 mu 


całego świata 


POCZĄTEK ROKU SZKOLNEGO 


W ub. tygodniu nastapiła uroczysta inauguracja nowego roku 

szkolnego. Młodzież szkołna wysłuchała nabożeństw, po czym udała 

się po raz pierwszy po wakacjach do swych klas. Na zdjęciu — 

uczennice jednej ze szkół warszawskich udają się ze sztandarem 
szkolnym na nabożeństwo, 


"KONGRES W NORYMBERDZE 


W związku z uroczystą inauguracją dorocznego kongresu partii 

narodowo - socjalistycznej w Norymberdze, reprodukujemy zdjęcie 

przedstawiające kanclerza Adolfa Hitlera, witanego owacyjnie 
przez ludność na ulicach Norymbergi. 


Ś. P. PROF. ST. SZOBER 


mre - 
1] 
| 
j 


Znakomity znawca języka, pe- 

dagog, profesor U. J. P. Stanisław 

Szober zmarł w Warszawie w 
wieku 58 lat. 


"ZWYCIĘSKA EKIPA POLSKA - 


Jdziecka drużyna poiska, odniosła wielki sukces w zawodach kon- 

nych w Insterburgu, zajmując pierwsze miejsce w najważzmiejszym 

konkursie o Puchar Narodów i zdobywając nagrodę im. kanclerza 

Adolfa Hitlera. Od lewej: rtm. Szosłand, rtm. Komorowski, rtm. 
Rylke, por. Pohorecki i por. Biłdwin. 


OBÓZ STRATOSFERYCZNY 


goyr 7: "w. a ONAT T EAA Ae sA 


W Doiinie Chochołowskiej pod Zakopanem już założono obóz stra- 
tosferyczny, w którym pod kierownictwem członków komitetu or- 
ganizacyjnego mastapią ostatnie przygotowania do polskiego lotu 
do straiosfery na balonie „Gwiazda Polski“. Lot ten odbędzie się 
przypuszczalnie około 20 września b. r. 


KONSEKRACJA BISKUPA KIELECKIEGO 


E „JE 


W katedrze kieleckiej odbyła się uroczysta konsekracja nowego 

ordynariusza tej diecezji, ks. biskupa dr. Czesława Kaczmarka. 

Na zdjęciu — biskup Kaczmarek kroczy pod baldachimem w asy- 

cie duchowieństwa i przedstawicieli władz do kościoła katedral- 

nego, w którym z rąk arcybiskupa Cortesi'ego otrzymał sakrę bi- 
a skupią. 


BALONOWE ZAWODY JUNIORÓW 


Moment ze startu 6-ciu balonów do zawodów balonowych juniorów, 
który odbył się na lotnisku Mokotowskim w Warszawie, staraniem 
Aeroklubu Warszawskiego, 


POMNIK WDZIECZNOŚCI 


W Sępólnie na Pomorzu odbyło się uroczyste odsłonięcie pomnika 
Wdzięczności Ludu Kraińskiego, wzniesionego dla uczczenia 20-ej 
rocznicy odzyskania niepodległo ści. 


X-LECIE ALBANII 


Z okazji 10-lecia instalacjł monarchii albańskiej, odbyły się 

w Tiranie wielkie uroczystości na cześć domu panującego. Na zdję- 

ciu — król Albanii Zogu I i królowa Geraldina, podczas uroczysto- 
ści jubileuszowych. 


KONGRES W NORYMBERDZE 
RZ 


Oddziały wojsk niemieckich wkraczają uroczyście do Norymbergi 
w dniu otwarcia kongresu partii narodowo - socjalistycznej, 


POMNIK 
KS. KORDECKIEGO 


RJ 


s, M 


Piękna rzeżba głowy ks. Kordec- 

kiego, która zostanie umieszczo- 

na na pomniku w Szczytnikach 
koło Iwanowice, obok Kalisza. 


POLACY — MISTRZOWIE ŚWIATA 


Polska ekipa myśliwska w Luchacowicach (Czechosłowacja), zło- 
była mistrzostwo świata w strzelaniu do rzitków. Od lewej: szef 


ekipy p. Stanisław bar. Rosenwerth, mjr. Sztukowski, K. Kosche- 
bahr - Łyskowski, J. Kiszkurno i W. Ziegenhirte, 


Rir. ¿G3 


K. M. Morawski 


Z zakresu rasizmu włoskiego 


I następują nazwiska włoskich, chodziło się naczelną arterię Rzy- 


„Di questa perfida gente estran- 


ła la nazza italiana vnole punifi- 
carsi una oolta per sempore”. 
(,„ Tevere" Nr. 253 1926)*) 
SZTAFETY 
SZTURMOWE 


W miesiącu Augustowym, w 
XVI roku „ery faszystowskiej”, na 
znak dany przez „Duce“ ruszyly 
do szturmu sztafety faszystow= 
skie. Stanął do apelu stary bojo- 
wnik z pod znaku rózg liktorskich, 
deputowany Farinacci, „mer“ Kre 
mony i towarzysz jego z wypró- 
bowanej w tej walce „Vita italia- 
na“, Giovanni Preziosi i dziennik 
„Tevere“ i tygodnik „Giornalissi- 
mo". 


Q COW TEI WALCE 
CHORZI? 

Oto, jak brzmi odpowiedź „Gior 
nalissimo*': 

„Rozliczni nasi czytelnicy zapytuja 
nas. kiedy panowie żydzi zdecydują 
się opuścić wydatne stanowiska w 
przeróżnych i wielce dzaiikatnych od- 
cinkach życia narodowego...” 

A dalej mocne ostrzeżenia pod 
adresem tych 

„marnderów, co uśpieni ryzykow- 
nymi złudzeniami, tkwią tu jeszcze, 
przywartszy.. jak przysłowiowe o- 
strygi do skały. Niechżesz ci, tępo ro- 
zumiejący panowie, zdecydują się w 
końcu na... przeprowadzkę, boć pew- 
nie nie pragna być wykurzeni jak 
krety,” 

To ostrzeżenie, zaznacza 
„Giornalissimo'*. nie zwraca 
się do „gości“ jakowychś przypad- 
kowych handlowców, ani do rzad- 
kich na stuncie włoskim. niby bia 
łe myszy, rolników żydowskich, 
ale do 

„nababów e żarłocznych gardłach i 
twardych karkach, zromzdzicieji po- 
sad i zysków w eyfrach astronomicz- 
nych.. do tych (wszystkich) żydów 
„wybranych”, którym się udalo, dzię- 
ki naszej błerności, chwycić za rozl- 
czne kierownice w ustroju polityczno- 
społecznym Italii, aby móc manewro- 
wać w celu osiągnięcia swoich dale- 
kich. ale wyraźnych celów...” 


„HANDELSMAŃNY: 
NA SZTYCH 


„Tak samo skromne pytanie 
koręgnuuje dalej „SGiornalissimo* — 
pozwalamy sobie skierować do niz- 
których grubych szyszex kulturalnych 
stuprocentowych żydów, którym po- 
wierzone zostało w uniwersytecie 
rzymskim kształcenie  riussoliniar- 
skich Włochów...” 


jak 


*) „Rasa włoska chce się nareszcie 
raz na zawsze wyczyścić od kontaktu 
z tym przewrotnym, obcym plemic- 
niem”, 


„Handelsmanów'': 
Robert Almaghi 
Aleksander Della Seta 
Humbert Cassuto 
Fryderyk Enriquez 
Tulio Levi Civita 
Ryszard Bachi 
Gino Arias 
Ferdynand Liuzzi 
Mario Ghiron 
Ugo Fano i — nareszcie 


Albert Pincherle, profesor... 

nauki o religiach (!). 
"TARKTOWNI" 

Podczas gdy jedenastu tych. 


„Rzymian mocno przywarło do 
gruntu italskiego, niczym „,ostry- 


gi do skały”, inni ich pobratymcy, 


z „wyostrzonym węchem orienta- 
cyjnym' rezygnują z góry z in- 
tratnych i zaszczytnych stano- 


BRACIA JONA 
„Taktownym' również okazał, 
się doktór Mario Jona, wicepre-; 
zydent prowincjonalnej Rady | 
Korporacyjnej z siedzibą w Aniko- | 
nie, co, jak doniósł „Tevere“ w) 
dniu 22 ub. m., — wniósł dymisję 
z tego stanowiska, które zajmo- 
wał był od lat kilku. 

Jona! — znane nam dobrze na-|j 
zwisko „sefardyjskie', — wszak | 
nosił je lekarz żydowski, który, 
czasu swojego wyprawił był na. 
tamten świat Sebriskiego. Obec-; 
nie byli bracia Jonowie .,.dyktato-| 
rami“ niejako handlu żelazem i; 
węglem, jaki koncentrowal się w 
wielkim porcie ankońskim. 


RABIN PRATO 

Ten sam Tevere" 
z 22-ego, 23-ego z. m. analizuje 
znamienny przypadek rabina Da- 
wida Prato, który w czasie wojny 


| abisyńskiej, zajmował ważne w 


świecie żydowskim stanowisko ra 
birta w egipskiej Aleksandrii, wy- 
dawał tamże .Cahiers juifs“ i 
zwalczał energicznie „państwa to- 
talne“. 

Otóż rzeczonv Prato powołany 
został, po śmierci rabina Gacerdo- 
tiego na stanowisko rabina na- 
czelnego Rzymu. W tym charak- 
terze atakuje go teraz „Tevere“, 


ARCHITEKT 
MORPURGA 


Już rok z górą lemu, gdy prze- 


w numerze |rykański. w Moskwie 


mu, .t zw. „Corso Umberto!“, za~ 
uważyć można było, kierując się 
od Kapitolu ku Pincio — po lewi- 
cy olbrzymi zwał gruzów i pusty 
kwadrat, znaczący miejsce znaj- 
dującego się tam niegdyś mauzo- 
leum Augustowego wraz z „Ołta- 
rzem Pokoju“ („Ara Pacis“). 
Domy te zwalone zostały w ce- 
lu dokonywania wykopalisk, pra- 
cami zaś kierował znany w Rzy- 
mie architekt Piacentini, jak się 
powszechnie mówiło — protego- 
wany wpływowych we faszyzmie 
hrabiów Ciano. Otóż prawą jego 
ręką okazał się hebrajczyk (Le- 
wanto — Tryjesteński?), niejaki 
Morpurgo i stąd „scandalum fit“ 
pośród Rzymian. I znów w „Te- 


| vere* pisze niejaki Józef Pensa- 
| bene (pseudonim, lub nomen o- 


| P 
wisk. Przykład im dał sam „po-! pen: 


desta“ (burmistrz) Tryjestu. | 


„myśli dobrze“), 
„że nie do pomyślenia jest, aby 
inauguracja „Ara Pacis” i mauzoleum 


| Augustowego wiązała się w oczach 


świata i narodu z nazwiskiem żyda.” 


LIST OBCEGO 
DYPLOMATY 


W innym numerze „Tevere“ czy 
tamy doskonały list obcego dyplo- 
maty. Brzmi on w skrócie jak na- 
stepuje: 

Przeczytałem z żywym zadowole- 
niem, że Italia wszczęła czynny ruch 
przeciwko żydom. 

Wedle mego przekonania są oni bo- 
wiem burzycielami narodu. Oni to 
przecie wywołali komunizm, używa- 
jac do tego „gentiles” (= „gojim”) 
jaka swoje marionetki. Całkiem podo- 
bnie używają innych „gentiles” dla 
wytwarzania swojej masonerii, Maso- 
nowi wszakże nie woino być antyse- 
mitą i to jest punkt zasadniczy pro- 
gramu masońskiego... 

Pan Jerzy Hanson, dyplomata ame 
zwyki był po- 
wtarzać: „„Komunłści to żołnierze ma- 
sonerii”. 

Służyłem w Moskwie przez lat 10 
jako dyplomata skandynawski Na- 
brałem wówczas przekonania, że ko- 
munizm nić jest niczym innym, jeno 
kruczkiem hebrajskim, mającym na 
celu wymordowanie „gentiles” inteli- 
gentnych, potem zaś zniewolenie 
rasy chrześcijańskiej, W Rosji tak się 
stało. , , 

My gentiles”, wolę ten termin 
rzymski od „Ariów” — winniśmy sku 
pić szeregi nasze przeciw żydom po- 
dobnie jak oni kupia szeregi własne 
przeciw „gentiles”, Religia i rabinat 
hebrajski, uczy bowiem żydów niena- 
wiści do „gentiles”., Bądźmy więc 
„progentilistami”, jak żydzi są „pro- 
semitami” (nie zań „antysemitami”). 
I pracujmy nad solidarnością „genti- 
les” w świecie, ośmieszając komuni- 


ZugGdzi wy harwyks utuarze wiosisiej 


okere 
` 


Gdzie dwóch się bije tam trzeci korzysta, 


„Giornalissimo" 
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Str. DD mm 


PIERWSZA POLSKA WYSTAWA SZPITALNICTWA 


ul. 6-go Sierpnia (ros Al. Niepodległości) 
Nowoczesne urządzenia, ciekawe przyrządy w ruchu 


=s=— WYSTAWA ZAINTERESUJE KAŻDEGO 


Wystawa otwarta od 10 rano do 8 wieczór. Wstęp 85 gr. Mlodzież 55 gr. 
Wycieczki zbiorowe 25 gr. łącznie z dopłatą na Czerwony Krzyż. 


Kino 


stów i masonów jako marionetki w rę- 


ku żydowskim, 

Nie zbraknie chyba Anglików pe 3 
inteligentnych, aby zająć miejsce żyda 
Hore Belisha. 

Podobnież ma się rzecz w wypadku 
żydów Bluma czy Morgenthawa, 

I nie widzę racji, dlaczego żyd Li- 
twinow miałby nadal rozstrzygać el 
życiu tysięcy Rosjan w zagadnieniu 
japońskim?” 

REMINISCENCJE 
HISTORYCZNE 

Stara historia Rzymu dostarcza 
piórom dziennikarskim wyjątko- 
wo soczystej w tych materiach 
pożywki: 

Znany sztych romantyczny Gu- 
stawa Dope na temat „żyda wiecz 
nego“, reprodukowany na łamach 
pism włoskich, przywodzi na pa- 
„mięć starą doktrynę katolicką 0 
przekleństwie Męki Chrystusa 
Pana. Szkic na łamach „Giornalis- 
simo“ o „ghecie* rzymskim czy 
„żółtej łacie'* odświeża dzieje by- 
towania żydowskiego w Rzymie 
wczesnych Średnich wieków. „Te- 
vere“ ze swojej strony — cytuje 
stary, zapomniany artykuł z je- 
zuicko - watykańskiej  „Civiltå ; 
Cattolica“ z roku 1890 z którego 
wynika, że wielki Cavour tak o- 
kreślał swojego konfidenta-żyda, 
zapewne słynnego Astorna: 

„Tenci mi jest najpotrzebniej- 
szy, bo stanowi dla mnie „tubę“ 
w stosunku do publiczności, gdy 
zapragnę ją wtajemniczyć w mo- 
je zamiary. Bo przecież, zanim 
skończę mówić, on mnie już zdra- 
dził*, 

Tenże sam dziennik sięga do 
świeższych przypomnień — z roku 
1928 — kiedy to rozwiązane póź- 
niej dekretem Stolicy Świętej sto- 
warzyszenie „Przyjaciół Izraela“ 
domagało się napróżno od tejże 
stolicy usunięcia z kościelnych mo 
dlitw wielkopiątkowych ustępu o 
+„przewrotnych żydach" (,,perfidi 
ludaei"). Ostatni wreszcie numer 
„Ggrnalissimo', który nas doszedł 
przedrukowywuje doskonałe wy- 
wody Giovanni Ansaldo w „Tele- 
grafo“ o przymierzu żydowsko- 
angielskim, o „związku Robinso- 
na z Izraelem“. 

„Przymierze to — konstatuje 
słusznie Ansaldo — stanowi zasad- | 
niczą przyczynę stanowiska, jakie 
zajęła świeżo Italia względem 
Izraela... | 

Przymierze to — ciągnie on da- 
lej —. ...zaczęło jawnie funkcjono- 
wać w dobie konfliktu etiopskie- | 
go, kiedy to żydzi całego świata! 
prostym instynktem oświadczyli | 
się za Anglią, Ale funkcjonuje ono | 


t 


Podwyżki żądaią robotnicy 


we francusk m przemyśle tkackim 


LILLE, 10.9. Za przykładem 
górników francuskich, którzy uzy 
skali 8-procentową podwyżkę 
płac, również syndykat robotni- 
ków przemysłu tkackiego w okrę 


gu Roubaix - Tourcoing wystąpił 
| z żądaniem nowej podwyżki płac 
o 9 proc., motywując je wzrostem 
drożyzny. 

Syndykat domaga się rozpoczę 
cia rokowań natychmiast. 


aj 


tys. £ 


otoczonych w górach 


TOKIO, 19. 9. Ruchy wojsk ja- 
pońskich w kierunku Hankau po- 
czyniły dalsze postępy. 

Kolumny japońskie, kióre wy- 
ruszyły na południowy zachód od 
kolei Lunghaj i zajęły Taitang i 
Chwayang, obecnie przygotowują 
się do dalsfych operacyj w tym 
samym kierunku. Oddziały japoń- 
skie, posuwające się wzdłuż rzeki 
Hwai, znajdują się obecnie w pól- 
nocnej części prowincji Honan na 
północ od Kwangczau. W prowin- 
cji Honan toczy się obecnie wielka 
bitwa w okolicy górzystej Fukin- 
szanu i llwayenszanu, Bitwa ta 
trwa już drugi dzień, Wojska chiń 
skie, zgrupowane na tym odcinku, 
liczą około 100.000 żołnierzy.. Są 
one prawie całkowicie otoczone 
przez wojska japońskie. 


ABC ZADAĆ 


W kioskach Ruchu 

U sprzedawców ulicznych 

W urzędach pocztowych 

We własnych punktach s»rze- 


Dwie Katastrofy 


Pielęgnowanie urody środkami 
Abarid — zmywanie otrąbkami 
4 masaż i nacieranie kremem od- 
żywczym i pudrowanie nieszko- 
dliwym, roślinnym pudrem = 
zaciera różnicę wieku, czyniqe 
każdą twarz młodą, świeżą 
i powabną, Pamiętajcie tylko: 
KREM, PUDER, OTRĄBKI 


nińczyków 
. . r . 
grzez wojska japońskie 
Według informacyj, otrzyma» 
nych przez dowództwo japońskie, 
'Chińczycy skoncentrowali wokoło 
Hankau przeszło 20 dywizyj. Po- 
wolne stosunkowo posuwanie się 
wojsk japońskich tłumaczy się gó- 
rzystym charakterem terenu i li- 
cznymi jeziorami. Wojska chińskie 
są zdemoralizowane i nie mogą 
stawiać poważniejszego oporu. 


TYLKO 
SKUTECZNA 
REKLAMA 
SPRZEDAJE 
TOWARY... 


REKLAMA 
SKUTECZNA 


to nie improwizacja, lecz 
akcja przemyślana 


także i teraz, w chwili, SCENĄ we wszystkich szczegółach, 
hebraizm całego świata koalizo- | samolotowe w Cluj p arka ZPRECOWEDA 
wał się w oponze przeciwko trzem; BUKARESZT, 10. 9. Miasto 
E oli, kE tak, E- ; M Cluj było wczoraj widownią 2-ch S$ 
Mio ci” laka atoli | tragicznych wypadków samoloto- 
5 ityki świa 4 : 9 
ją p AE ". wych. Pierwszy z nich wydarzył 
DES seal 5 1 się w chwili lądowania samolotu OGŁOSZENIA 
1 j ..| wojskowego, który obciął głowę P R A S O w E 
a ai Bik chłopu, znajdujacemu się w po- 
Hej Się om o w" ena bliżu miejsca lądowania. wykonane i przeprowa- 
Ab. ję e * MARA Si W tym samym dniu zderzyły dzone fachowo, zgodnie z 
iaaa rre a 1. zflkutdcsikejszy  r0- 
i epr * myśliwskie i iemię. 3 A 
represją przeciw przymierzu Iz-| 4 „A a wie Ppa te dek reklamy, przemawia- 
raci Robins d.któ den z pilotów zdołał się uratować jący do tysięcy osób 
I: = DW a 2 body? saran przy pomocy spadochronu, drugi | 
La 8 gS UDA SIGAN EAJ - | poniósł śmierć na miejscu. i B 
ERD TRZ WEI WRZ. EA 
Wypoczynek 
ozosiówianie TAKĄ REKLAMĘ 
4 Akademicki dom wypoczynkowy w doradza i projektuje, ma- 
Bukowinie Tatrzańskiej, serdecznie | | jąc 22-leinie doświadcze- 
h zaprasza Studentki i już pracujące, | nie -w tej dziedzinie, 
na śliczny wrzesień — październik. 
płaty według możności wypoczy- 
wających. Ulgi, aż do bezpłatnych 
pobytów włącznie. Informacji udziela STAN SŁAW 
kol. Wanda Pruszkówna — Warsza- 
wa Dom Akademiczek, Górnośląska PIETRASZEK 
14 lub siostra Emanuela Romanów- 
na CR — w Bukowinie Tatrzańskiej. 9 OWE JECZAN € 
OE A OESE T OSATI 5 
PAMIETAJ BIURO OGŁOSZEŃ 
O BEZROBOTNYCH 
NARODOWCAĆ | 
Kupon ulgowy ważny do 17-3go | 
Starannie, choć bezpłatnie do- | klamowe od 9.75. Instytut Filtorex | 
brane, z naukowo opracowanych de Paris, Kredytowa 9. Ratujcie 
i indywidualnie wykonanych szkieł | oczy dzieci! 
we wygodnej oprawie Okulary Re- | 
ZARZĄD TOWARZYSZY „ARE E P TAEZ WARSZAWA 
ogłasza, że przydział mieszkań w Osiedlu na Grochowie został zakoń | 
ze | UL ZGODA? 
Osoby, którym mieszkania przy dzielono, będą o tym zawiadomione | Tel. 5.42-7 3 i 5.42-52 m. 
albo przez Administrację Osiedla, albo przez pracodawców. | 
Wobec powyższego składanie no wych podań o mieszkania jest bez- Uwaga na adres. 
celowe. kę: AXS _ AE 
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„Chata za wsią” 5) „Wiatr od morza" 


Ane GE | 
4 s GT TAT EE N 344 4 
PSZ DE 3 
D PRACĘ 


"EN." 
Gy ;* 


TAA sy 


z de * CZNA A 


2) „Krzyżacy“ p a) „Wczoraj — dziś — jutro“ — Mi edzińskiego 6) „Stara baśń" 


eee] KiermaSsz firm jenot iiańskich 22330000 
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POLSAI 


Lampy 2 żyrandole PRZEMYSŁ 
Wielki wybór © Najnowsze modele © Ceny przystępne s S JĄ NY 
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J ER Zi Y 


Ossowski 


AL JEROZOLIMSKIE 13 


"asaz M. DUTKIEWICZ i Cz. WEJROCH 


7 Warszawa, Marszałkowska 122, telefon 3.15-18 bae ELENY poleca materiały 
- biels ski 
Poleca: WEŁNY, JEDWABIE, BAWEŁNY I MATERIAŁY MĘSKIE EEE i W Pie 
OSTATNIE NOWOŚCI CENY NISKIE MĘSKTE 
APTEKA SKORZANA GALANTERIA | Blizna - KRAWATY — TRX- 


J. BODNIE ELKIE(O ERZE | = 


MARSZAŁKOWSKA -I10 
RĘ 


dawniej Bracka 21 przyjmuje wszelkie obati 
obecnie Szpitalna 4'i reperacje po cenach niskich Marszałkowska 106 


EE o zz] 
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M= BĘDNARCZYKA | 


HMIELNA 
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PRONIUSZKŁ (3 -a 23801, 


Zakład Blacharski 


Je ee MEES SEE 


Krycie dachów 


U nas ceny nowości w wełnach I jedwabiach === 
BYŁY | SĄ NAJNIŻSZE HEE 


a Chmielna 32 
. Wiśmiewsici i | Ska marsatkowska 56 


ABC nie przyjmuje żydowskich ogioszeń 


i boikotuje żydowskie biura reklamowe 


EE Rr. SG% 


Iwonicz 


— raj dla żydów 


Chlebem i solą wita zarząd 


I 
- Piszą nam z Iwonicza: 

Tegoroczny sezon w Iwoniczu- 
Zdroju cieszy się wielkim powo- 
dzeniem wsród ludności żydow- 
gkłej, która zjeżdża się tu z całej 


zieżdżających na kurację cadyków 


To jeszcze jest ostatecznie zra- |było kilku żydów, — wywołał 
zumiałe, bo są ludzie, dia których |oburzenie zebranych w kościele 
pieniądz stanowi najważniejszy |kaiolików, Kuvacjusze zaprotesto 
czynnik w życiu. Ale jakby tego | wali, ale protesty nic nie pomo- 
było jeszcze mało Iwonicz - Zdrój |gły, Pan Kordik oświadczył, że 


ABC - NOWINY CODZIENNE 


Dobrze się powodzi żydom w Iwo niczu. 


Polski. Powodzenie to jest wy- 
nikiem ogromnej uprzejmości, ja- 
ką w stosunku do żydów odzna- 
cza się zarząd Iwonicza. Bawi w 
tym uzdrowisku szereg cadyków- 
„sudotwórców*. Przyjazd każde- 
go z nich jest sygnalizowany na 
kilka dni przedtym, bo Iwonicz 
musi się przecież przygotować na 
przyjęcie dostojnego gościa. 
Jeden z współwłaścicieli Iwoni 
cza atoczomy świtą urzędników za 
rządu witą rabina i jego otocze- 
nie przy przyjeżdzie do miasta. 
Oczywiście uraczystości te są 
wynikiem planowej konsekwent- 
nej polityki żydów, którym zale- 
ży na tym, aby pokazac światu, 
jak niektorym Polakom na nich 
zależy. A zarządowi Iwoanicza - 
Zdroju rzeczywiście na Żydach 
bardzo zależy. 
" Wyałannicy poprzedzający 
przyjazd rabina grożą członkom 
zarządu, że w. razie, zbojkotowa- 


nia przyjazdu rabina i 'pominię-- 


ja go milczenie; wszyscy ży- 
dzi hawiący w Iwoniczu natych- 
miąst wyjadą. Oczywiście zarząd 
nie może znaleźć innej drogi wyj- 
ścia i posłusznie stosuje się do 
wszystkich żądań swych „chlebo- 
dawców''. 

EU | 
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NIEDZIELA 


415 Pieón „Ave Maria". 7.20 koncert | py w języku angielskim. 


poranny w wyk. Ork. Hozgłi Lwowskiej 
d dyr, Tadeyszą Seredynskicau 660) 
zlenmk poranny. 8,15 Audycja dla wst. 


9.15 Transmisją nabokeństwą a Kosmala | 
ba. Ks. Misjonarzy sw Krzyża w war-| 


azńwie, 10.30 Muzyka (płyty) 11.46 „Dni 
Mickiewiozowskie w Nowogrodky" 
reportaa, 11.57 Bygnał zasu 1 hejna) z 
Kraguwa. 12,03 Poranek muzyczny w 
SA: (ko Órk. Symfonicznej P. R. pod dyr. 
Qrzegorza Mitelbejga. Transmisja ¢ D 
W. R. w Emachu 


Polskiej YMCA w 
Warsz. 13.00 „U retna rocznicę 


urodzin 
Asnyka” — audycja literacka 13.50 Mu- 


oddaje bezpłatnie po 100 j więcej 
kąpieli do dyspozycji gminy wyz- 
naniowej żydowskiej dla najuboż 
szej ludności polskiej. Natomiast 
za owe bezpłatne kąpiele ktoś 
musi zapłacić. I płaci. Płacą mia- 
nowieis Polacy, z których zarząd 
tupi skórę, ile się da. 

Idziemy przez Iwonicz. Na dap- 
taku gra orkiestra Kordika ze 
Lwowa. W orkiestrze jest kilku 
| żydów. Przez pewien cząs grano 
icodziennię wieczorem pieśń reli- 
gijną „Wszystkie nasze dzienne 
sprawy“ Pewnego dnia, niewiado 
mą z jakiego powodu — zaprzer 
stano. Dopiero interwencją kilku 
kuracjuszy - Polaków wywarła 
skutek i codzienne granie pieśni 
| przy wrócono. Jednocześnje ta 
|sama orkiestra w każdą- sobotę 
igra Żydowskie  majufesy ku 
olbrzymiej radości całej czeredy 
licznie zgromadzonych ma depta- 
ku żydów, Zarząd Zdroju wycho 
dzi widocznie z załpżenia, zę jeś- 
ti jemu sprawia przyjemnaść słu- 
chanie żydowskich melodii, to po 
winni się stogować do tego Wszy- 
scy kuracjusze. 

Qrkiestra Kordika grała w cza- 
sie nabożeństwa w kaplicy zakła 
pami Fąkt, że w orkiestrze tej 


O = 


niaszewskięgo. Akonpaniuje Stanisław 
Gawdziński. 1.50 Gawęda że słuchacza- 
200 Polska 


paz gó Ludowa Feliksa Dałeraanowskie- 
ua 
| PONIEDZIALEK 

7.00 Dziennik poranny. 7.15 Konoert 
| poranny. 4.00 Audycja dla szkól, 840 
Komunikat meteorologiczny dla uczest- 
ników NEY NAREN zawodów bas 
lunowych o puchar Garqdon ~ Benvita. 
11.00 Audycja dła szkół 11.15 Muzyka 
[rancuska (płyty). 1157 Sygna: czasu 4 
mejnał z Krakowa. 12.03 Audycja po- 
łudniowa. 


13.15 Pogadanką dla qzieci (ze Lwor 


i ; 7 |wa), 15,30 Skrzynka techniczna. 15.45 
zyka obiadowa. 1500 Audycja dla wsi. | Wiadameabci gosbodarcze. 100 Koncert 
1630 Oryginalny Teatr Wyobraźni: | yozrywkowy ze Lwowa. 16.45 Konstanza 
„Przygoda“ — premiera słuchowiska Ta* | Pireus, stambul — feleton — wygł, 
deusza Fdwarda Fischera Rczysery Au-| Siąnisław Bumiński. 17,06 Muzyka tang: 
tonicgo  Bohdziewicza 1790 Ryszard! zna, 18.00 Pogadanka sportowa. 18.10 
Strauss: Sonata na wiołonczelę 1 tortc-! Arie 1 piaśnt w wyk. „Iana  Treawki. 
pian op. 6. Wykonawcy: Zofia Rabcewi- 18.30 Audycja strzelecka. 19.00 Tranš- 
czowa — fortemak t Tadausz Lifan — | misja 2 Uroczystości „Dni Mickiewi- 
wiolonczelą 17.40 Tygodnik dźwiękowy czowskich w Nowogródku". 19,20 Poga- 
18.10 Podwieczorek przy  MikrofonIE. | gankna aktualna (ze Lwowa). 18.80 „A 
|ranemisją z PH. W R. w gmachy Pol- przeszłości: —- koncert rozrywkowy. 


skiej YMCA w Warsz. Wykonawcy: Mala 


Qrk P. R. pod dyr Zdzisława Gòrsyħ-| ggnka aktualna (z Poznanią) 


skiego. Barbara Kostrzewska (śpiew), 
trena Paluli (ksylłefon). Aleksander Jä- 
wop + (skrzypce. Maria Chmurkow- 
ską -— humor, orąz zespo? wokatny 
„JXziarskie ChłopV W przerwie o godz. 
9.00; Murmanczyły telieton wygiapi 
erne} Makuszyński 20.08 Transmisja z 
Lubinas Kongresu Mługej Wsi waj 
belskiego zdjęcie dźwiękowe) 20.40 
Przegląd polityczny. 2050 Dziennik wie- 
czorny. 21.00 „Ta — joj" = Wwsałą au- 
dycja ze Lwowa. 22.35 Wiadomości spor- 
he ze wszystkich rozgłosni R. P 5200 
„Rigoletto* -- Giuseppe Verdi'emo. Re- 
portaż operowy w oprac prot Zdzisła- 
wa Jachimeckiega (z Krakowa) 23.00 
Ostatnie wiadomości dzienniku wieczor= 


ru: j 


20.46 Dziennik wieczorny. 20,55 Poge* 
. 2105 Au- 
aycja dla wsi: 
dyń. 21.10 Koncert Chóru Dana. 21.50 
Wiadomości sportowe. 78.00 Muzyka ka- 
meralna, 23.00 Ostatnie Wiąfiomości 
| dziennika wieczornego. Komunikat me- 
teorologiczny, 23.40 komunikat meteo- 
rologiczny die Uczestników międzyna- 


rodowych zawodów balonowych © pu- 
char Gordon Bennetta. 


NAJCIEKAWSZE AUDYCJE 
16.45 Konstanza, Pireus, Istambul 
| — ndczyt 
18.30 Koncert rozrywkowy. 

21.168 Chór Dana w swoira reper- 

tuarze. 


nego i Komunikat mereorologiczny. J 24.00 Muzyka kameralna od Hayd- 
if na do Ravela: 5chumann i Mendels- 
NAJCIEKAWSZE AUDYCJE: | sohn 
9.15 Transmi<ja nabożrństwa g SE A S EE a OOO EEEE 


Kośc. Ks. Ks. Misjonarzy św. Krzy- 


WARSZAWĄ II 


ża w Warszawie. 13.00 Koncert rozrywkowy (płyty). 
3 Poranek muzyczny z D. W.R. || ząqG Bañay i pieśni Szaninławą Mor 
13.00 O setną rocznicę urodzin niuszki dc słów Adama  Miekiewiczą. 
AE iea Wyk.: Janina Huppertowa | Kazimiera 
18-10 Podwieczorek przy mikrofo- |, CZekotowsk:. 15.00 Wiadomości sporto- 
m W Naj: | we. 15,05 Orkiestra  Salonowa ózeia 
aA T c <a " Ihma. 
22.00 mBdgolctto" — G. Verdlego 1906 Pogadanka gktualna. 17.10 Jañ 
PY WSP, Brahms, Twórczość symfoniczna  [bły- 
ty. 18.20 Muzyką lekka i taneczna ( 
WARSZAWA H ty). W przerwie — Życie kulturalne 
15.06 Zespół Czesława Lewardowskio: | stolicy, 


go 18.00 Fencron aktualpv 16.16 Koncert 
golistów Wykonawcy’ Helena Korwin- 
Bługocke = śpiew. Jadwiga Szamatuiska 
m fartapign Ąkomp Wład Walentyno= 
syicz 22.00 Muzyka taneczna (płyty) 
23.00 Dwaj słynni skrzypkowie w reper- 
tuarze muzyki nowoczesnej (p!yty) 


AUDYCJE KRÓTKOFALOWE: 


22.00 „Trzy spotkania z Żeromskim" 
~- gzkie literacki Stanislawa Miłaszewe 
| skiego. 22.15 Muzyke lekia i taneczną 
(płyty). 23.10 Koncert kameralny, 
AUDYCJE KRÓTKOFALOWE 


24.00 Zapowiedź stacji 1 dziennik w 
języku polskim i amgielakim. UJĘ Poga- 
danka aktualna w języku angielskim. 


'Wiczowa z Krosna. 


l 


Pogadanka dla gaspoe ; 


żydy w jego orkiestrze to nie 
żydy, a Ormianie. i 

A żydzi w kościele grają. 

Dalej — apteka. W Iwoniczu 
jest tylko jedną apteka, na którą 
koncesję posiada p. Wojtynko- 
Apteka jest 
dzierżawiona przez żydów. Od kil 
ku lat kuracjusze atakują za- 
rząd Zdroju, by żyda usunął, ale 
bęz skutku. Zarząd boi 
dów. 

Następnie — fotograf. Oczywiś 
cie żyd. Zarząd nie tylko, że nio 
chce usunąć go, ale stwarza mu 
jak najdogodniejsze warunki, nie 
pozwalając Polakowi Murmanowi 
na otworzenie drugiego zakładu 
fotograficznego. Widocznie żyd 
ma monopol. 

Lekarze Polacy nie mąją zbyt 
wielkiej praktyki w Iwoniczu. Za 
dużo jest tam lekarzy żydów, któ 
rzy w walce z polską konkurencją 
nie przebierają w środkach. Roz- 
powsżechniają pogłoski, podważźm. 
jące autorytet Polaków, pozatem 
mają swoich płatnych nagania* 
czy, którzy skierowują > do nich 
klientów. Skutecznie w tej akcji 
pomagają im właściciele i dzier- 
żawcy niektórych pensjonatów. 


się ży- | 


Spędy trzód 
w Nałęczowie 


(ik). Ostatnio przywrócone zo” 
stały w Nałęczowie spędy trzody. 

W rejonie tym panowałą prysz- 
czyca i w związku z tym handel 
był wstrzymany. 

Obecnie zaraza w całym powie- 
cie zaczyna powoli zanikać, a re- 
jon nałęczowski już został całko- 
wicie wyleczony. 


Tajemniczy trup 
w rowie przydrożnym 


Policja prowadzi dochodzenie w 
sprawie tajemniczego zabójstwą, Mia 
mowicie w rowie przy szosie pod Na- 
darzynem znaleziono zwłoki 26-letnie- 
go mężczyzny, który zmarł wskutek 
rany postrzałowej w głowę. Nikt w 
okolicy zabitego nie zna, Zachodzi po 
dejrzenie, że usiłował on obrabować 
przejeżdżający samochód ciężarowy i 
postrzelił go wówczas szofer lub kon- 
wojent. 


= 


Gdr. NA 


— æ 
——— 


BIELRŃSKA 8 
TARGOWA 65 
BRGRTELS-1Ł 


WOLSKA 6 


najlepiej saberi 


oprotondige t kalpudme 


WASAL OSF 


Smierć za kilka gruszek 
Wieśniacy zabili chłopca 


(jk) 17-letni Ludwik Skarzyń- 
ski, mieszkaniec kolonii Albinów 
(pow. sokołowski), będąc w polu 
wlązł na drzewo, celem zerwanią 
kilku gruszek. W tym czasie nade- 
szli ze wsi Władysław Laskowski 
i Józef Puchała. Zauważywszy 
siedzącego na drzewie chlopca, 
ściągnęli go ra ziemię i pobili tak 
ciężko, że okazała się konieczność 
przewiezięnia go do szpitala. 

Następnego dnia chłopiec, wsku 
tek otrzymanych urazów, zmarł, 
| an e E 


KRAWIEC uziowski 


uczniowski 
Posiada ną składzie duży wybór 
GARNITUROW 1| PALT męskich i 
uczniowskich oraz przyjmuje zamó- 
wienią Wspólna 14 sklep A. Leibrandt 


Niedzielne 
popołudniówki: 


# W niedziele, o godz. 4-ej po poł. 
w Teatrze Narodowym ukaże się ka- 
pitalny „Zielony frak“ w premierowej 
obsadzie z Ćwiklińską, Żeliską, Ni- 
wińską, Leszczyńskim, Frenklem i 
Fritschem. 

Teatr Letni daje w niedzielę, o 
godz, 4-ej po poł. arcyzabawne „Kło- 
poty Bourrachana''. 

maja | 


Ludność Wa rszawy umie oszczędzać 


Najlępszym sprawdzianem rozwoju 
idej oszczędności wśród mieszkańców 
stolicy są miesięczne bilanse KKO m. 
st. Warszawy. Ogłoszany ostatnio pi- 
lans tej instytucji na dzień 31. 8. br, 
wykazuje dalszy wzrost wkłądów na 
rachunkach oszczędnościowych i bic- 
żących o imnonująca cyfrę 3.987.000 
złotych. 


Fakt tym bardziej godny podkre- 
ślenia, że miało to miejsce w sierp- 
niu, a więc w okresie zwiększonych | 
wydatków, wiążących się z urlopami 
i poczatkiem roku szkolnego. W mie- 
siącu tym w poprzednich latach, ni- 
gdy nie notowano tak znacznego 
wzrostu wkładów oszczednościowych. 


Mieszkania na zimę oirzymoają 
bezdomni w Zamościu 


(jk.) Baraki dla bezdomnych w 
Zamościu przy ul. Hruhieszow- 
skiej są już na ukończeniu i zosta- 
ną oddane do użytku biednym 
jeszcze przed nadchodzącą zimą- 

Baraki te pomieszczą 24 radzi- 


Wiadomosci 


KOSZTY UTRZYMANIA 


W SIERPNIU 
Główny Urząd Statystyczny za- 
wiadamia, że komisja do badania 


zmian kosztów utrzymania w Warf- 
spąwie, na posiedzeniu z dn. 6 b. m. 
ustaliła, iż w m-cu sierphiu, w po” 
równaniu z lipcem, koszty utrzyma- 
nia rodziny pracowniczej wzrosły © 


0,2 proc. 

RUCH PASAŻERSKI W PORCIE 

GDAŃSKIM 

Ogólny ruch pasażerski w miesią- 
cu sprawozdawczym obejmowała 160 
osób wobec 216 osób w miesiącu 
analogicznym reku poprzedniego. 
Przyjechało w miesiącu sprawd”daw- 
czym 25 osób, wyjechało natomiast 
141. Największy ruch odbywał się w 
komunikacji z Kopenhagą, skad 
przyjechało 20 pasażerów, wyjecha- 
fo zaś 124. 
ROZPOCZĘCIE BUDOWY NOWEJ 

RZEŹNI W RZESZOWIE 

W związku z rozbudową  Rzeszo- 
wa, zarząd miejski rozpocząl budowę 
nowej rzęźni wraz z chłodnią i tar- 
gowicą. Budowa rzeźni trwać będzie 
dwa lata, a koszty jej wyniosą oko- 
ło miliona złotych. 
WZROST IMPORTU PRODUKTÓW 


ny. Dalsza ich rozbudowa w Zą- 
inościu postępować będzie w la- 
tach następnych. Należy podkreślić | 
że kążdy lokator baraku posiadać | 
kędzie agródek warzywny. 


gospodarcze 


z roku ubiegłego, przywóz wykazuje 
wzrost o 194 tonny. Wosku ziemne- 
go i bitirmicznego sprowadzono 195 
tonn, 

KONSUMCJA MATERIAŁÓW 

PĘDNYCH 

Spożycie lekkich materiałów pęd- 
nych w całym Świecie wyniosło w 
1937 r. 89,1] milionów tonn. W po- 
równamiu z 1026 r. zaznaczył się 
wzrost o 6,8 milionów tenn. Zastęp- 
cze znów materialy 
zużyte w ilości 2,8 milionow tonn. 
Najwięcej zastępczych materiałów 
pędnych spożyła Europa. Prym przy 
tym wiodą tutaj Niemcy, gdyż zuży- 
ły 54,5 prac. całego | 
zapotrzebowania. 

WZROST EKSPORTU NIEMIEC 

Eksport niemiecki wykazał w mie- 
siącach letnich bardzo znaczny 
wzrost, Największą przy tym wyso- 
kość wykazał eksport z Niemiec w 
miesiącu lipcu, osiagając sumę 470 
milionów marek. lmport zarazem 
spadł o 13.100.000 marek do sumy | 
472,5 milionów marek. $aldo ujemne 
bilansu spadło da 2 | pól midianńw 
marek, 

ILE JEST SZKÓŁ ROŁNICZYCH 

W całej Polsce jest 105 szkał rol- 


pędne zostały 


europejskiego 


nie odzyskawszy przytomności. O 
zabójstwie zawiadomiono policję, 
która zatrzymała okrutnych wie- 
śniakow do dyspozycji władz są- 
dowo - śledczych. 


” 


SŁ" 
AK | 


& Pragi 
. do Częstochowy 


W b. tygodniu wyjechała do Czę- 
stochowy pielgrzymka prażan z pa- 
rafii: św. Floriana, Bazyliki N. Ser- 
ca Jezusawego na Michałowie i 
Zmartwychwstania Pańskiego na 
Targówku w liczbie przeszło 200 
osób. 


GD 


i 


IE NABYĆ AR 


i% 
1 


GZ 


BRACKA 20 


||BEUGA 21 


” 


FRETA 10 
"CHMIELNA 29 

CHLODNA 34 
T JEROZOLIMSKIE 8 
"JASNA | "=" A 
"JASNA 16 
"KOPERNIKA 37 


KRUCZA 44 


KRAK. PRZEDM. 9 


KRAK, PRZEDM. 29 
MARSZAŁKOWSKA 95 


MAZOWIECKA 2 
MIODOWA 11 
MARSZAŁKOWSKA 32 

"MARSZAŁKOWSKA 40 
MARSZAŁKOWSKA 71 
MARSZAŁKOWSKA 81 

Po Zaka 
MARSZAŁKOWSKA 111 

MARSZAŁKOWSKA 145 

NOWY ŚWIAT l 


NOWY ŚWIAT 29 
NOWY SWIAT: 53 
ORDYNACKA 9 
ORDYNACKA 13 
OSSOLIŃSKICH 1 (Hot. Europ.) 
POZNAŃSKA 21 
SENATORSKA 37 
SIENKIEWICZA 2 
$-TO KRZYSKA 9 
$-TO KRZYSKA 19 
TAMKA 50 
ZŁOTA 43 

—TRĘBACKA 13 

KRÓLEWSKA 15 

SENATORSKĄ 6 


a 


TYKUŁY SZKOLNE 


|= AN 
„PIAST“ wł. R. HANYSZ 
J. SKARŻYŃSKA 


„PIONIER* wł. K. MAKOWSKI 


ČHRZESCIJANSKIE FIRMY PAPIERNICZE 


„ZOFIA“, wł. P, ZAGÓRNA 
A. DĄBKOWSKI 
H. WIĘCŁAWSKI Re] 
CZ. RYZIŃSKI 

Z. KUSZKOWSKI 
ST. DABROWSKI 


K. TALIKOWSKI 


S. MĄCZEWSKA lc 
nnmn e 
„SLOID | 


PAPIER“ 


lz. 


E, RUBINKIEWICZ I $. KUŹLIK 
W. WASIŃSKI 


pz 
W. SKIBA | A. WYPOREK 
ST. MIERNICKI 


H. TEOBALD 
„AD ASTRA“ 
K. PĘKALSKI 
ST „WINIARSKI 
G. J. PRUS 
ST. MOCARSKI 
A. SZUSTER 
|. MAJEWSKI 
J. LESNIEWSKI 

KOZIEJ, OLSZEWSKI i Filipowicz 
E. ZIMNY wi. |. LESNIAKOWSKI | 


S. DMOWSKI 


| A. ŻULIŃSKI 


-a 


b | anam ae MANNA 
T. ULASIŃSKI > 


G. J. PRUS 


EES n 
A. SZUSTER zali, druk. tel. 226-82 
CZESŁAW KGBYLIŃSKI 


54.00 Zapowiedź stacji 1 dziennik w 0.20 Utwory fortepianowe w wyk. Jad- 
języku nalłąkiin | angselskim 0.15 Co sły- , wigi Szamotulskiej. 050 „Krzyże, ka- 
cha w spermie polskfm? 0% „Adim Ar- | plicąki i figury przydrożne” 
| danka. 1.00 „Z przeszłości 


poga- 
nyk" — audycja muzyczno - słowna w = koncert | 
setna rocznicę urodzin poety Wykonaw*- | rozrywkowy. 2.15 „Jesienne kwłaty i o- 
cy: Kazimierz Czekotawski 1 Janma) woce'' -- wiersze wybrane. 2.25 Pieśni | 
Szamomuiskz (śpiew) 1.00 Chwilka dle | Kartowicza i Niewiadomskiego w wyk. 
dzieci. 1.20 Piosenki łudowe Jerzego Kili- Witolda Skrzypińskiego. 


NAFTOWYCH 
lnpurt produktów naftowych do 


niczych, w których młodzież wiejska 
możę nabierać fachowego wykształ- 
Polski stale wzrasta. W pierwszym |cenia. Państwo przy tym utrzymuje 
półroczu b. r. Importowano do kraju |59 szkół, Rady powiatowe 58, Izby 
2.689 tonn produktów naftowych. W |rolnicze 45, a instytucje i osoby pry- | 
porównamu >» tym samym okresem walne 33 szkoły. 


TAMKAGO 


przy wl. Kopernika 


A. ŻULIŃSK 


Materiały piśmienne PIÓRA wieczne ze złotą stelką od zł, 4.53 
TEK! skórzane. Dia szkół specalne rabaty, RRZY AUPNIE PREMNA 


ABC — NOWINY CODZIENNE — Str. |/ 


Nie można mówić o odprężeniu 


W konilikcić czesko-niemiecki 


Doślosica o wznowieniu rokowań 


PRAGA, 9. 9. Sytuacja wytworzona w Pradze po zerwaniu ro- 


kowań między Niemcami sudeckimi a rządem Hodży nie uległa w | w Sowietach. 


piątek żadnym istotnym zmianom. 
nie w ciągu dnia konferowali z 
premierem Hodżą na temat likwi- 
dacji zajść w Morawskiej Ostra- 
wie. Dalsze rozmowy odroczono 
do soboty godz. 11 rano. 

Czy i kiedy rokowania będą 
wznowione — nie wiadomo. Koła 
dobrze poinformowane, twierdzą, 
że przed wtorkiem nie należy spo- 
dziewać się wznowienia rokowań, 
a wówczas wypadki mogą po- 
toczyć się w bardzo szybkim tem- 
pie. Duże zaniepokojenie wzbu- 
dza zapowiedziany kongres cze- 
skiej partii komunistycznej z u- 
działem Dymitrowa. Podkreślają, 
że gwałtowne ataki na Niemców, 
przy równoczesnym nacisku na 
rząd Hodży pod hasłum „żadnych 
dalszych ustępstw przewi- 
dziane w programie kongresu, 
mogą bardzo, skomplikować sytu- 
ację. 

W piątek ogloszono oficjalnie 
„plan Nr. 4“. Jest on już znany z 
poprzednich relacji nieoticjalhych. 


Przedstawiciele S. D. P. dwukrot- 


lecz, że prócz tego lord Bunei- 
man załączył również swoje uwa- 
gi dotyczące ewentualnego planu 
kompromisu, który lord Kunci- 
man zamierza zaproponować na 
wypadek, gdyby projekt rzadu 
czeskiego został odrzucony. 


Działalość komunistów — 
zbrodnią 


Koła polityczne Pragi zwracają 
uwagę nasgwałtowny atak organu 
i premiera Hodży „Venkov“ prze- 
ciwko komunistom. Dziennik a- 
grariuszów czeskich oskarża ko- 
munistów o to, 
osi wśród Czechów psychozę woj- 
ny. Dziennik nazywa działalność 
komunistów zbrodnią, dokonywa- 
ną w myśl poleceń otrzymywa- 
nych z Moskwy drogą radiową. 
Hasło komunistów „służba dla re- 
publiki i pokoju“ jest raczej służ- 
ba przeciwko republice i przeciw- 


że podtrzymują | 


nają zupełnie metody stosowane | 

Zamykając konferencję, zabrał 
głos poseł Kundt, kierując pod 
adresem dziennikarzy czeskich 


apel, aby zechcieil współpraco- 


|wać nad uzdrowieniem obecnego | Sprawami ligowymi 


Koncert bez słuchaczy 
Początek vbrad ligowych w Genewie 


GENEWA, 9. 9. W nastroju zu- 
pełnej apatii dokonano otwarcia 
jesiennej sesji Rady, będącej wstę 
pem do 19 Zgromadzenia Ligi Na- 
rodów. Posiedzenie dzisiejsze Ra- 
dy było formalnością. 

Zupełny brak zainteresowania 
znalazł swój 


systemu, który każdy uczciwie | Wyraz w nieobecności czołowych 


myślący człowiek uzna za zbrod- 
niczy. 


delegatów, przybywających dotąd 
tradycyjnie na inauguracyjne po- 


Narażie nie o Sudetach 


Żywność na dwa lata 


ma obecnie 


NORYMBERGA, 9. 9. Mimo, że 
główne zainteresowanie świata 
politycznego w dalszym ciągu 
koncentruje się na wydarzeniach 
i rozwoju sytuacji w Czechosło- 
' wacji, kongres narodowo-socjali- 
styczny Rzeszy odbywa się Ściśle 
wedlug wyznaczonego programu. 

W ramach piątkowego progra- 
mu na szczególną uwagę zasłu- 
gują dwa znamienne przemówie- 
nia wygłoszone przez ministra 
| wyżywienia Rzeszy dr. Darrć oraz 


Trudno jest mówić o odprężeniu| ko pokojowi, Ci, którzy prowadzą ministra pracy Hierla. Dr. Darrć 


w Pradze — można jedynie stwier 
dzić złagodzenie naprężonych sto- 
sunków. 


wznowienie rokowań 


PRAGA, 9. 9. W godzinach póź- 
no wieczorowych pojawiła się po- 
głoska, że wznowienie rokowań 
na podstawie nowego projektu 
rządowego nastąpi w sobotę o go- 
dzinie li-ej rano. 

Wiarygodności tej pogłoski nie 
udało się sprawdzić. 


Pian lorda Runcimana 


pomiędzy rządem 
praskim a Niemcami sudeckimi 
nie zostały jeszcze podjęte. Lord 
Runciman wysłał do Foreign Of- 
fice raport o sytuacji wewnętrz- 
< nej w Czechoslowacji. 

„Prager Mittag“ twierdzi. że do 
raportu dołączono nie tylko t. zw. 
czwarty plan rządu praskiego, 


Nie bydle 


Rokowania 


agitację dla partii w takim mo- 
mencie, jak tęraz — kończy dzien 
nik — nie zasługują na inną na- 
zwę, jak przestepców. 


Szantaż Sowietów 


LONDYN, 9.9. W kołach poli- 
tycznych angielskich obserwują z 
wielkim zainteresowaniem reak- 
cje Rzymu i Moskwy. W tutej- 
szych kołach zdają sobie sprawę, 
że rząd moskiewski popycha Cze- 
chosłowację w kierunku oporu. 

Minister pełnomocny Sowie- 
tów Aleksandrowski w- Pradze, 
podobno miał posunąć się aż tak 
daleko, że zapewnił prezydenta 
Benesza, że jeśli ten zrobi jeszcze 
jedną koncesję na rzecz Niemców, 
to nie będzie mógł liczyć „więcej 
na pomoc Moskwy. Spodziewają 
sie tutaj, że Litwinow _ będzie żą- 
dał w Genewie interwencji Ligi 
Narodów. 


amb. Hendersona z Hitlerem 


LONDYN, 9. 9. W piątek rano 
sir Neville Henderson odbył roz- 
mowę z ministrem Ribbentropem, 
który następnie doniósł o rożino- 
wie tej kanclerzowi Hitlerowi. 

„Exchange Telegraph“ podając 
tẹ wiadomość ż Norymbergi do- 
daje, ze w godzinach popołudnio- 
wych, bawiący w Norymberdze 
ambasador brytyjski sir Neville 


S.D.P. nie chce 


Henderson udał się do kanclerza 
Hitlera celem odbycia z nim roz- 
mowy. 

Wiadomość ta została jednakże 
zdementowana przez kpt. Wiede- 
mana adiutanta kanclerza Hitlera, 
który zaprzeczył jakoby Hitler 
przyjał dziś po południu sir Ne- 
wille Hendersona. 


zrywać rokowań 


oświadczył m. in, że tegoroczny 
zbiór zboża w Niemczech wyniósł 
25.5 milionów tonn, wykazując 
tym samym zwyżkę w stosunku do 
ubiegłego roku o około 3.5 milio- 
nów tonn. Minister oświadczył, | 
że w tem sposób doliczywszy jesz- ` 
cze pozostałe zapasy, zaopatrze- 


| 


nie Rzeszy w chleb zagwaranto- 
wane jest na dwa pełne lata. Po- 
dobne cyfry minister dr. Darrć 
zakomunikował odnośnie do pozo- 
stałych Środków żywności. 
Minister pracy Hierle wygłosił 
referat o strukturze organizacyj- 
nej służby pracy Rzeszy. Z wy- 
wodów jego wynika, że po ukoń- 
czeniu stadium organizacyjnego 
służba pracy w Wielkich Niem- 
czech obejmie 370.000 mężczyzn 
oraz 50.000 dziewcząt, podlegają- 
cych obowiązkowi służby pracy. 
W piątek wieczorem odbył się 
apel t. zw. kierowników politycz- 
nych partii narodowo-socjalisty- 
cznej na Polanie Zeppelina. Przy 
tej sposobności przemawiał rów- 
nież kanclerz Hitler, który m. in. 
zaznaczył: „Dziś, gdy kłębią się 
chmury na niehoskłonie, odczu- 


. 


GDAŃSK, 9. 9. Gdańska policja 
polityczna dokonała w piątek re- 
wizji w redakcji „Gazety Gdań- 
skiej“ oraz w mieszkaniu prywat- 
nym redakiora „Gazety Gdań- 
skiej* p. Tadeusza Sypniewskie- 
go, zatrzymując go do przesłucha- 
nia. ; 


| WIEDEŃ, 9. 9. Wiedeński lot- 
|nik Kalbacher, który pobił wczo- 
| raj światowy rekord na dwuoso- 


bowym szybowcu, przebywszy w 
nim około 24 godzin, rozpo- 
czął wkrótce po tym pod Wied- 


niem ponownie lot na dwuosobo- 
wym szybowcu wraz z towarzy- 
szem mechanikiem, celem osiąg- 
nięcia absolutnego rekordu. 


„Gdańska policja polityczna 


"Aresztowała redaktora 
„Gazety Gdańskiej” 


*Na skùtek interwencji komisa- 
riatu generalnego R. P. redaktor 
Sypniewski został po kiłku godzi- 
ńach zatrzymania w prezydium po 
licji — zwolniony. W czasie re- 
wizji przesłuchano także redakto- 
ra odpowiedzialnego „Gazety 
Gdańskiej" p. Grinsmana. 


38 godzin w powietrzu 
| na dwuosobowym szybowcu 


Udało mu się to w dzisiejszych 
godzinach wieczornych, w któ- 
rych osiągnął on rekord 38 go- 
dzin. Pobiwszy w ten sposób re- 
kord bawarczyka Schmidta, który 
na jednoosobowym Sszybowcu 1- 
trzymał się w powietrzu 36 go- 
dzin. Kalbacher (godzina 23) po- 
zostaje jeszcze ciągle w powie- 
trzu. 


Gorącym powietrzem i biciem w pięty 


„„Czerwoni” i „niebiescy” 
w bezkrwawei bitwie pod Kolbuszową 


wymusza się zeznania w Czechos'owacji 


PRAGA, 9. 9. W klubie parla- 
mentarnym posłów partii Niem- 
ców, sudeckich odbyła się konfe- 
rencja prasowa, na której obecni 
byli dziennikarze zagran:czni i 
czescy w licznym zespole. 

Otwierajac konferencję. poseł 
Kundt stwierdzi, iż pogłoski, ja- 
koby partia Niemców sudeckich 
miała zamiar zerwać rokowania z 
rządem wobec wypadków w Mo- 
rawskiej Ostrawie, są niepraw- 
dziwe. 
nadal prowadzić rokowania, jed- 
nak podejmie je dopiero wówczas, 
gdy sprawa zajść w Mor. Ostra- 
wie zostanie ostatecznie zlikwi- 
dowana. 

Z kolei dr. Neuwirth omówił 
zajścia w Morawskiej Ostrawie i 


stwierdził. że postanowienia partii 


REDAKCJA. Wurszawa At 


Przeciwnie partia pragnie | 


ieruvzuHrzska t21 


po tych wypadkach bynajmniej 
nie zostały podyktowane względa 
mi taktycznymi, gdyż od lat już 
codziennie policja państwowa do- 
puszcza się poważnych nadużyć 
w stosunku do ludności sudęc- 
kiej. Dr. Neuwirth oświadczył da- 
lej, że oskarżeni, a nawet tylko 
podejrzani bici są przez policję 
gumowymi pałkami po bosych 
stopach aż do utraty przytomno- 
i ści. 

W Aussig policja wymusza ze- 
znania. zamykając zatrzymanych 
w kamerach, do których tłoczone 
iest gorące powietrze. Dla wymu- 
szenia zeznań zamyka się więź- 
|niów w celach, które w dzień i w 
|necy oświetlane są przeraźliwie- 
jaskrawymi lampami. Metody te— 
mówił dr. Neuwirth — przypomi- 


Veletony 350-62 tsekretartat) 6658-09 iozólny), 


z godz. 18 w rejonie Kolbuszo- 
wej rozpoczęly się pod kierun- 
kiem gen. Narbutt-Łuczyńskiego 
ćwiczenia wojskowe, na które 
przybyli attaches wojskowi z 
Warszawy w liczbie 23 osób. Na 
terenie ćwiczeń są obecni gen. 
Regulski i gen. Malinowski. 

W momencie rozpoczęcia óćwi- 
czeń, kierownictwa, które w ćwi- 
iczeniach reprezentują dowódz- 
two armii, ustaliły zadania stron 
i skierowały obie strony prze- 
ciwne ogólnie na Kolbuszowę. 
: Strona czerwona, słabsza, rozpo- 
częła marsz po zapadnięciu 
i zmroku w dniu 7 b, m.. mające do 
pokonania około 30 km., strona 
przeciwna miała do pokonania 
20 km. i rozpoczęła marsz o Świ- 


RZESZÓW, 9. 9. Dnia 7 b. m. 
| 
cie, „Czerwoni“ w pierwszej 4 


32-59 (Dzim gospodar 
224-80 pfzyjmuje interesantów 
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Menaktor naczelny: dr. Tadeusz 


Gluziński 


zie ćwiczeń  maszerowali w 
trzech kolumnach, „Niebiescy“ 
zaś w dwóch. 

Rano na miejsce przypuszcza|l- 
nego starcia wyruszył sznur aut, 
wiozących gości zagranicznych i 
przedstawicieli prasy, Po blisko 
godzinnej jeździe, w czasie któ- 
rej obserwowano posuwanie się 
wojsk strony czerwonej, atta- 
ches wojskowi zajęli miejsca ob- 
serwacyjne na drodze wiejskiej. 
gdzie wkrótce nastąpiło pierw- 
sze zetknięcie się patroli obu 
przeciwników. W czasie prze- 
jazdów wzdłuż osi działania obu 
przeciwników, przedstawiciele 
państw obcych mieli możność 
bliższego obserwowania  dosko- 
nałej postawy i dobrego wyszko- 
lenia oddziałów. 


Ceny ośłoszeń: 
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Rzesza niemiecka 


wam podwójnie głębokie zaduwo- 
lenie, widząc dookoła siebie 
gwardię niezłomnych  fanatycz- 
nych narodowych socjalistów, bę- 
dących filarem duchowym oraz 
odpowiedzialnymi kierownikami 
ruchu narodowo - socjalistyczne- 
go". 


siedzenia jesiennych obrad w Ge- 
newie. W kuluarach Ligi cała u- 
waga skupiona jest na aktywności 
dyplomatycznej stolic europej- 
skich, w związku z ostatnimi wy- 
darzeniami w konflicie czechosło- 
wackim. 

Jedyna kwestia polityczna na 
porządu dziennym Rady — spra- 
wa apelu rządu chińskiego — bę- 
dzie odsunięta do chwili przybycia 
ministrów spraw  zegranicznych 
Francji i Anglii 

Przed południem członkowie 
Rady spotkali się na śnadaniu, wy 
danym zwyczajowo w pierwszym 
dniu posiedzenia przez sekretarza 
generalnego Ligi Narodów p. Ave- 
nola. Wieczorem w wielikej sali 
Zgromadzenia odbył się, staraniem 
Sekretariatu Ligi Narodów, kon- 
cert symfoniczny pod batutą dy- 
rygenta - żyda emigranta z Nie- 
miec Brunona Waltera. 

Jak mówią w Genewie, ten kon- 
cert miał być namiastką politycz- 
nego koncertu mocarstw europej- 
skich, który zwykle zbierał się w 
Genewie. Złośliwi twierdzą, że jest 
to koncert bez słuchaczy. 


Pierścień wojsk japońskich 


zaciska się dokoła Hankou 


TOKIO, 9. 9. Gwałtowne walki 
toczą się w górzystej okolicy na 
zachód od Yehkiatsi, miasta poło- 
żonego na granicy prowincji Ah- 
wej i Honan. Walki w górach trwa 
ją już około tygodnia i są niezwy- 
kle krwawe. Wojska japońskie, jak 
donosi agencja Domei, starają się 
odciąć odwrót armii chińskiej, li- 
czącej przeszło 100 tys. żołnierzy. 
Lewe skrzydło japońskie już wczo 
raj posunęło się bardzo znacznie 
naprzód. obecnie ważne operacje 
sa dokonywane na prawym skrzy- 
dle. 


Jedna z kolumn japońskich, roz | 


biwszy silny oddział chiński, za- 
jęła Fengtai, a następnie Czeng- 
jangkwan. Posuwając się w kierun 
ku zachodnim wzdłuz rzeki Kwai, 
wojska japońskie osiągnęły punkt 
odległy o 40 km. od Czengjamg- 
kwan. Inna kolumna japońska 
wkroczyła do prowincji Honan i 
zajęła ważny punkt strategiczny 
w pobliżu Kwangczau na drodze 
do Siniang na południowym od- 
cinku kolei Pekin — Hankau. 
Japońskie ministerstwo wojny 
kategorycznie zaprzecza chińskim 
wiadomościom o odebraniu przez 
Chińczyków Kwangtsi. 


Paroch skazany na 3 lata 


za zmieważenie kościoła katolickiego 


LWÓW, 9. 9. Z Czortkowa do- 
noszą, że przed sądem w Husidty- 
nie stanął pod zarzutem zniewa- 
żenia kościoła rzymsko - katolic- 
kiego ks. grecko - katolicki, An- 
toni Pawłecki. 

Ks. Pawłecki 


się, że dwie Ukrainki poszły na 
nabożeństwo do kościoła rzym- 
sko - katolickiego użył wielce nie 
stosownych wyrażeń w stosunku 
do tegoż kościoła. 

Ks. Pawłecki skazany został na 


dowiedziawszy 3 lata więzienia, 


Przez 3 miesiace 
ukrywał się „bohater” afery 


KATOWICE, 9. 9. Na terenie Ka- 
towic ukrywał się zbiegły kasjer po- 
włatowej KKO w Stryju. Policja 
otrzymała poufne informacje i prze- 
prowadziła obserwacje, które dopro- 
wadziły wczoraj do ujęcia deiraudan- 
ta. 

W godz. wieczorowych wywiadow- 
cy wkroczyli do lokalu Cafć Club i 
dokonali aresztowania przebywające- 
go tam Marcina Fischnera, wyzn. 
mojżeszowego, zam. w Stryju. 

Przesłuchany w komisariacie Fisch- 
ner przyznał się do popełnienia de- 


Książę =- oszust 
aresztowany 


w Poznaniu 


POZNAŃ, 9. 9. Policja poznań- 
ska aresztowała obcego obywate- 
la, prawdopodobnie rosyjskiego, 
który nielegalnie przekroczył gra 
nicę z Niemiec do Polski i tu wy- 
stępował pod trzema nazwiskami: 
Aleksandra Czarnowskiego, Jana 
Szojki i ks. Aleksjana Sagan - 
Czarnowskiego z Opola. 

Aresztowany bedzie odpowia- 
dał za nielegalne przekroczenie 
granicy oraz za usiłowanie oszu- 
stwa. 


wszystkich stronach bo 6 szpalt). 


za miejsce wysokości I milimetre przez szerokość 
ma ł-ej strunia 
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Redaktor odpowiedzialny: 


fraudacji na kwotę 12.000 zł Pienią= 
dze  sprzeniewierzał Systematycznie 


| przez dłuższy okres czasu. 


Gdy w czerwcu r. b. nadużycia 
wyszły na jaw, Fischner zbiegł i po 
dłuższej wędrówce po Polsce znalazł 
się w Katowicach, gdzie go areszto- 
wano. W chwili aresztowania Fisch- 
ner miał przy sobie 85 gr. 


Konferencje 
Daladiera 


PARYŻ, 9. 9. Prezes ministrów 
obrony narodowej Daladier konfe 
rował dziś rano w lokalu min. 
wojny z gen. Campinchi, mini- 
strem marynarki wojennej. Na- 
stępuie prezes ministrów odbył 
dzisiaj codzienną, od pewnego cza- 
su, naradę z ministrem spraw za- 
granicznych Bonnet. 


ABC ŻĄDAĆ 
W kioskach Rucho 
U sprzedawców ulicznych 
W *urzędach pocztewych 


We własnych punktach sprze- 
daży 
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Henryk Wysokiński. 


